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URO JZYSTO SĆ  ZAŁOŻENI A''■'INSTYTUTU
RAD O W EG O  W  WARSZAWCE.

Warszawa, 8 eaorwca. (Pat.). W  sali ra­
tusza odbyła się wczoraj akaaen.ja na cześć 
p . Curie - Skłodowskiej. Akademię otworzył 
marszałek Tfąunpczymiki wygłaszając po­
witalne przemówienie. W  imieniu rządu prze 
mawiał min. oświaty 'Stan. Grabski, nastąp- 
ire mówił rektor Uniwersytetu warszawskie­
go prof. Krzyształowicz.

P o  przemówieniach prezes rady miejskiej 
senator Baliński odczytał tekst dyplomu h o ­
norowego obywatelstwa m. W a is za w y  na­
danego p. Curie - Skłodowskiej, która w  
krótkich słowach podziękowała m ówcy, po- 
czem odczytano i podpisana akt erekcyjny 
.instytutu radowego im. M. CuSjis-Skłodow- 
skiej, tako daru narodowego od społeczeń­
stwa polskiego. —

Po odczytaniu tego aktu w szyscy  udali 
się specjalnymi tramwajami na plac budowy 
gmachu instytutu przy ul. Grójeckiej, gdzie 
zebrali się ,przedstawiciele rządu, miasta, 
nauki, prasy i licznych organ bacy j społecz­
nych. Na uroczystość przybyli również P re ­
zydent .Rzeczją/ospciltej, ambasador francu­
ski de Panaffeu oraz ge*x. Sikorski i minister 
Tyszka. Piferwsz^ cegiełkę pod przyszły 
gmach instytutu wmurowała p. Cune-Skio- 
bowska, a drugą Prezydent Rzpliiej. W leczo 
rem odbył się w  radzb miejskiej raut, urzą­
dzony przez miasto na cześć p. Marii Cbrte- 
Skiodowslciei. —

WypadeK na Uniwersytecie 
warszawskim:

W A R SZA W A , 8 czerwca. (AkV.) Dziś w 
południe w pracowni chemicznej Uniwersy­
tetu wa-szawskiego zapalił się balon napeł­
niony spirytusem, wskutek czego płonąca 
ciecz oblała asystentkę przy laboratorium 
chemicznem, p. Marję Zborowską, którą w 
etanie ciężkim odwieziono do szpitala.

Balet warszewsKi w Paryżu.
PARYŻ, 8 czerwca. (P A T .) Przybył tu 

p. Emil Młynarski, dyrektor opery warsziw- 
skiej z zespołem baletowym opery oraz pri­
mabalerinami Szmolcówną i Szymańską, dla 
wzięcia udziału w festivalu muzyki pdskiej, 
który odbędzie s'ę w na bliższy czwartek.

Aparat do szpiegowania samolotów.

Oddziały obrony przed samolołami w Nowym Jorku przy próbowaniu ulapszon ego 
aparatu, służącego do odkrywania na wielką odległość zbliżających się s a m o lo tó w .
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m m liii tranie nleufecklch 
. a francuska rada stiin.

Pals t g w a r a n c y jn y .  —  R e  wiz, a  g ra n ic  p a is t io -n ie m ie c k i t ła .  — P r z y u ­
c z e n ie  A u s t r j i  d o  N ie m ie c . K o n s e k w e n c je  c ia  F ra n  ii.

Niemcy ciążąc do rew izji granic, dążą tem sa­
mem do wepchnięcia Polski w obręb swoich 
w p ływ ów . Taka zaś Polska nie przedstawia­
łaby żadnej wartości dla Francji.

Zdecydowane stanowisko 'Po lsk i, że 
próba rewizji granic równa się rozpoczęciu 
przez Polskę wojny obronnej, zadecydowało

Arrna polska stała się czynnikiem, ktc-

W  czerwcow ym  numerze w ydaw a - 
nego w  Krakowie „Przeglądu W sp ó ł­
czesnego* daje proi. Jan Dąbrowski bar­
dzo dobre oświetlenie aktualnego proble­
mu rewizji granic.

Traktat Wersalski stał sile dla Francji fa­
ktyczną podstawą je j b e zp k czeń s tw a d la )o - o  biegu wypadków,
go też Francja musi dbać o  to, by traktat ten 
nie został naruszony. Podporami polityki 
francuskiej w  Europie stały się Polska i Mała 
Fntente, przyczem , wobec rozbieżności 
wśród Małej Entente, iPolska wysuwała się 
na plan pierwszy. «

Pakt gwa^anjcyjny pięciu mocarstw da­
w ałby Angłji zabezpieczenie od strony kana­
łu i izolowałby nadto w  jej interesie Rosję 

-od Niemiec czyli od Europy, Franci: dawałby 
ten pakt bezpieczeństwo ze strony Niemiec 
i pieniądze z Ameryki, wszelako w  razie n'e-

czmo zamkniętą wszelka drąga lądowa na 
Zachód z  pomireięeiem Niemiec. Dndacja Po l­
ski od Zachodu już w  czasie pokoju, a fa­
ktyczne odcięci" jej na wypadek wojny, po- 
ciągnąćby musiało konsekwencje zbliżone do 
tych, jakie w yw ołać musiałoby zagarnięcia 
Pomorza.

Usadowienie się Niemiec w  -Wiedniu rmi 
siałoby oddziałać też na opanowanio państw 
nad-dtinajskich przez Niemcy. Oznaczałoby 
to opasanie Polski od! południa pierścieniem 
w p ływ ów  n?em'ecitich.

Pozytyw ne rozwiązanie sj>rawy au­
striackiej przez Francję —  M afa Ententa 
i Wsochy mogą tylko negatywnie *a>rzeci- 
w ić się połączeniu z Niemcami- -- dałoby się

  ... . . , , , . . dokonać jedynie p rzy  pomocy Eolski, ponie-
ry  spowodował meaktuamosc rew e j- gramc v a ż  d£cytf, ; tu ^  m i v y  T S0ÓN
wschodnich Niemiec. To  meug.ęte stanowi - 
sko ma swój walor doniosły, aczkolwiek 
tylko negatywny, zależny od przekonania, i ld,ci, 
jakib pannge o  'jniUtanrcrn przygotowaniu 
Polski clio wojny i o jej gospodarczej -sy- 
tuaci. —

przymierza.

działania po1 oko- - francuskiego. Wystąpienie 
Niemiec z piogramen, rewizji granic wschód 

względnie przyłączenie Austrii, stwe -  
rzył-oby pierwszy od zawarda przym ierza 
polsko - franco śłr ego  moment próby tego 

Utrata b~am wiodących na
. -łobec tirkńjj po: taw y 1JoJski wypłynęła Wschód (L w ów , W ilno) i panowanie nad W isłą 

druga kwrstja,^ a msanowlote przyłączenie j—  uczynkeby z Pokki państwo niezależne 
. , , , J ( » „ v  u w «... A.ustr!i do Nłfcmrgp P rzy  tej koncepcji na po- tylko de nomiue i n:e mające wartości
zwiąizania tym 1 aktem P oW &  zmusza.by /6r n nie ky 'by poszkodowany. Z po sk’'e - * dtia Francji która w  tych warunkach musiała-

go pupclU w.icLenia na#ważn»}srzą jest ta o- by arezygnryw-ać z prowadzenia samodzielnej 
kołiezność, iż dla Polski zostałaby estate- ! polityki w  Europie.

Francję do rezygnacji z samodzTłnej polityki 
w  Europie, a w  razie reabzacji postulatów 
memiockich co do rewizji granic ich wschcd- 
11 i eh oznaczałby przejście sfery w p ływ ów  w  
Europie środkowej w ręce Niemców.

Przejście Górnego Śląska i Korytarza 
w ręce niemiecki© zw iększyłoby gospodar - 
czą i tak już <Mś w ielką zależność Polsk' od 
Niemiec, a w ów czas o jakiejkolwiek samo­
dzielnej polityce Niemiec nie m ogłoby już 
być m owy. Musiałoby to dburowadizić do 
przymusom ego  porozumienia z

1 ulemie cklch marzefl od
Antr ’ j < f o ^ b a r d u j e  " a s t e n .  —  B i t * a  M en K a n g iem . —  KSęsFa an ­
g ie ls k ie j  l o t y .  —  2 / w e  to rp ed y .  —  P a tr jo ty c zn i  s im o b ó j c y .  —  P o ­

ś w ię c e n ia  ab s  -Istne. —  Z a g a d & a  d u s iy  v s d t o ; . » i c j .
Podobni'* jal przed dworna laty Francji, swoim metodom prowadzenia wojen kolonial­

ni ch zastosowała od razu środek zastrasze­
nia Chińczyków. W schodiro azjatycka flota

tak teraz Anglji rząd chiński formalnie wojny 
N iem cam i.1 nie w ypow iedział. Nie mniej Anglja wierna
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z niedawnych czasów.

Napisał: ROM UALD KONOPKA.

(Ciąg dałszy).

Czuł się w  każdej sytuacji w yższym  ofi­
cerem i poFafił wobec podwładnych zacho­
wać swoje „prestigo". Zobaczyw szy żonę 0- 
partą o barjcrę okrętu, zbliżył się szybko ku 
pokładowi i z gestem gentlemana pomógł 
jej 01 az małej Liii w yjść po wąskim pomo- 
iścic na ponton.

—  Ciekaw' jestem, co teraz nastąpi — 
myślfł Fischer i iuni wtajemniczeni w  spra­
w y  małżeńskie / pułkownika. —  Ten jednak 
okazał się w  każdym calu gentienieiiem. Na 
pontoni ucałował żonę w  rękę i czoło i na­
stępnie wziął w  ramiona Liii, która z d z ie ­
cinną pustotą, zaczęła szczebiotać, chwyta­
jąc małymi paluszkami za jego wg-sy i brodę. 
Pułkownikowa była wprost cudowna. Pa­
chniała świeżością i rozkwitła bujną jeszcze 
młodością. Policzki jej by ły  zaróżowione cdi 
siońaą, zaś Ic-kkie zmęczeifię nadawało jej 
ostadF wdzięk rozleniwienia kobiecego. --

Z ożywieniem witała się z adiutantem i 
Langnerem z tym ostatnim łamaną francu­
szczyzną. W reszcie pułkownik ujął żonę pod 
ramię, i w  asystencji skaczącej i śm ejącei 
się g ’ośno Liii, para małżeńska podiażyła ku 
■Urnowi. —

W  czasie drogi pułkownik był milczący. 
Patrzył przed siebie tępym wzrokiem, nie 
pyta ‘ąc o nic. — Pani Mai ja zaniepokoi­
ła się.

—  Co się z Tobą dzieje, mój staruszku ? 
— rzekła z przymileiniem —  czy  znów ci ja­
ka mucha usiadła na nosiei?

—  Czuję się zmęczony —  odparł w y m i­
jająco pułkownik — dziś taki upał....

Otarł pot z czoła i szedł dalej obok żony 
nic patrząc na nią.

—  Dlaczego nie pisałeś do- mnie ? —  za­
gadnęła znów pani Maria — posiałam ci kil­
ka listów, jednak odpowiedz5 nie otrzym a­
łam. C zy  to s-tę godzi tak zapominać o swej 
żone-czct —  dodała z zalotnym uśmiechem.

—  Nie mia'e,m czasu... w iele zajęcia... 
służba... — odparł zagadnięty,, nieco znie - 
cierpliwionym głosem.

—  Ach ta służba! —  westchnęła pułkow­
nikowa — ty wszystko dla służby i obow iąz­
ków gotów  jesteś poświęcić. —  Pułkownik 
milczał.

—  Wiesz, u nas w  Tem eszwarze zasta­
łam mniioi więcej “wszystko w  porządku. N i­

czego ni© brakowało, tylko sprzęty i twoje 
obrazy by ły  zakurzone. Naru-ralne z w y m y ­
ślałam za to gospodynię. Tłumaczyła się, że 
me spodziewała się od nas n kogo, w ięc na 
Jakiś czas prze.uała sprzątać w  pokojach. 
Zwróciłam jej uwagę, by w  każdej chwili by­
ła przygotowaną na nasz powrót i w ięcej dba 
ła o porządek.

— Dobrze —  mruknął pułkownik.

—  N :e masz pojąca jak okropny ścisk 
•na kobrach. Myślałam, że nie rrzecisnę się 
z swoimi pakunkami F rzy  tern zdarzył m! 
się wypadek- Miano wie e smalec który wio­
złam z sobą, stop:I się zupełnie i z blaszanki 
począł przeciekać. Byłam w  okropnym kło­
pocie. S zraę ioem  pomógł mi p-ewien ż o ł ­
nierz, któremu udało się roztopionym w o­
skiem św iecy zalepić otw ory Llaszaukf. Da­
łam mu za to kilka papierosów.

PuikiOWTiiLk ire  odzyw ał się wcale, 
W  rozdrażiiientu glaćbdł dłonią brodę, zdając 
się ni© słyszeć zupehre gadaniny żony. Zna­
leźli się w reszch  w  domu. Mała Liii pobiegła 
natychmiast na pode órze powitać dzieci 
bułgarskie, z któremi żyła w  wielkiei p rzy­
jaźni. —

(C. d n.)
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angielska otrzymała rozkaz zbombardowania 
Kantonu. Zadanie to zostało wprawdzie zna­
komicie spełnione, kilkadziesiąt tysięcy chiń­
skich mieszkańców ogromnego miasta padło 
pod pociskami armat angielskich i gruzami w a 
lących się domów, ale rząd chiński w  dalekiem 
binganfu nie przeląKł się, K iedy angielska flo­
ta w»chodnioazjatycka zbom ba-dowawszy 
Kanton, wróciła  do Honkongu, w  kilka dri po 
tem nagle na horyzoncie pojawiła sie w zm o­
cniona tymczasem, ale ciągle jeszcze znacznie 
cd angielskiej mniejsza floia wojenna chińska. 
Pancerniki angielskie szybko w yp łynęły  na 
spotkanie nieprzyjaciela. Znowu* jak przed 
dwoma laty pod Hue, także i teraz flota chiń­
ska nie bacząc na potężny ogień angielski, 
zbliżyła się na jakie dwa tysiące metrów ku 
linji pancerników angielskich. P o  kilkunastu 
minutach zaciekłego boju artyleryjskiego sta­
ła się znowu ^zecz dziwna i tajemnicza. Oto 
największe pancerniki angielskie spowite na­
gle w  kłęby żółtego dymu zaczęły jeden za 
arugim w yla tyw ać w  pow ietrze i naraz po­
tem jak ołowiane kuie tonąć w  odmętach mor 
skich. Nie upłynęła godzina, gdy resztki dum­
nej jeszcze przed chwilą i potężnej floty 
wschódnioazjatyckiej uciekały całą siłą pary 

,i swych m otorów naftowych na południe.
Z pośród wszystkich środków technicz­

nych, jakich używ ały wojska żółte, jeden ty l­
ko przedstawiał dla Europejczyków zagadkę 
bardzo niepokojącą. Mianowicie przez diugi 
czas nie wiedziano, w  jaki sposób są skonstru 
owane i wysyłane torpedy chińskie, których 
działanie okazyw ało się za każdym razem tak 
strasznem a niezawodtiem. Zagadka ta roz­
w iązana została teraz po bitwie pod Honkon- 
giem. Oto jeden z kontrtorpedowców angiel­
skich uciekając na południe, napotkał zbłąka­
ną torpedę chińską, która nie eksplodowała. 
Kapitan ..Pelikana" —  tak nazywał się ów  
kontrtorpedowiec —  kazał w y łow ić  torpedę. 
Jakież by ło  zdziwienie o ficerów  i mechani­
ków  okrętu angielskiego, kiedy po otwarciu 
torpedy chińskiej znaleziono tam małego chu­
dego Chińczyka, który w  swojej ciasnej ka­
bince siedział skulony i nieprzytomny.

Okazało się teraz, że torpedy chińskie 
■były zaopatrzone w  małe motory benzynowe, 
,któremi posługiwał się człow iek zamknięty 
,we wnętrzu torpedy i kierujący nią po wypu 
iszczeniu z rury torpedowej w  taki sposób, iż 
musiała uderzyć w  bok nieprzyjacielskiego 

: okrętu. Podany do torpedy aparat do zanu- 
/rzania się w  wodę umożliwia! torpedzie pójść 
'na dziesięć metrów w  giąb. czyli dalej, niż 
m ogły siagać wszy stkie siatki ochronne, któ- 
rem; otaczały się pancerniki i krążowniki euro 
pejskie. Taka żyw a  torpeda, kierowana do­
wolnie przez zamkniętego w  niej człowieka, 
musiał? oczyw iście działać niezawodnie. Te­
raz zrozumiano, dlaczego najpotężniejsze jed­
nostki bojowe francuskie najpierw, a potem 
angielskie ugodzone taką torpedą, szły na dno 
jak kamienie.

Pod  względem  technicznym torpeda chiń 
fshą nie przedstawiała w gruncie rzeczy mc 
.szczególniej ciekawego. Tein ciekawszą była 
'jednak pod względem... psychologicznym. 
iW szak kierujący nią człow iek, zamykał się w  
niej jak w  trumnie, z której już wyjścia nie 
było. Razem z wybuchem torped v ginął sam z 
ansolutrą koniecznością bez najmniejszej na­
dziei na Jakikolwiek ratunek. Ludzie w ięc 
zamknięci w  takich torpedach żyw ych  dawali 
przykład poświęcenia absolutnego.

Znaleziony w  w yłow ionej torpedzie mały 
Chińczyk, ocucony w rócił do przytomności ł

przez długi czas rozpaczał, ż< nie było mu są- 
dzonem spełnić swoje zadanie. Potem  jednak 
uspokoił się i opowiedział, że kierownicy dla 
takich żyw ych  torped są werbowani na ochot 
nika, puczem na długi czas są umieszczani w  
jednym tybetańskim klasztorze. Tam naju- 
czeńsi lamowie wtajenmiczają 5ch w  arkąna 
filozofjii budyjskiej, uczą ich, czem jest nirwa­
na i budzą w nich przekonanie, że jednostka 
jest niczem, a naród i społeczeństwo wszyst- 
kiem, że w ięc nie może być dla jednostki celu 
w y ższego i sz!achetniejszvgo jak poświęcić się

Charków, 5. czerwca.
Jeszcze nie obeschły ściany więziennych pod­

wórzy w iKifowie i Mińsku —  no wykonanych w 
ciągu pierwszych dni czerwca kilku wyroków  
rozstrzelania na obywatelach polskich niewinnie 
oskarżonych o szpiegostwo, gdy znowu ludność 
poiskg, zamieszkuj^ą Ukrainę scwjecką, wzdryg­
nęły strzały siepaczy charkowskich.

Pod kulą kata z moskiewskiej czrezwyczajki 
padło znowu jedno młode życie polskie. Zginął 
młody obywatel Rzeczpospolitej, niejaki Grabo­
wski.

Jakie byty tra&edje Grabowskiego i jakie mę­
ki znasil w wizężicniach sowieckich nie wiemy. 
Aresztowany bowem w  jesieni 1924 roku. znikł, 
bez wieści z;t minami więzienia, dopiero kilka dni 
temu nadzwyczajny s^d republiki ukraińskiej w 
Charkowie postawił Grabowskiego przeć* Kratj 
sądowe. Proces, który teraz przeprowadzono nie

(? )W  klasztorze Karmelitanek w Modemie 
twe Włoszech) rozegrała się w  minionym tygod­
niu scena, jakbj/_ powtórzona z dramatu filmowe­
go. Oto w  chwili kiedy z kościoła klasztornego 
wychodził orszak zakonnic po skończonej se, c- 
menii obłóczyn ntrwiojuszki do orszaku tego zbli­
żył się mężczyzna w habicie nowicjusza zakonu 
Barn.rbitaw, czekając nadśeiścia oblubienicy Chry­
stusa. Nadeszła i oczy ich spotkały się z sobą.

• „Bądź zdrów bracie!".
„Bądź zdrowa, siostro!".
T o  ■'pozdrowienie było epilogiem małżeństwa 

dwojga ludzi, należących do najstarszej arystokra­
cji sycyljańskiej.

Zamknęła się furta klasztorna za księżną An­
geliną Anteii, a książę w otoczeniu krewnych l 
znajomych wrócił do czekającego przed kościołem 
pojazdu.

Żyli ze sobą lat dwcdzieścia; małżeństwo ich 
było bezdzietne, ale bardzo szczęśliwe. Rok tomu 
księżna, licząca obecnie lat czterdzieśeipięć,

(b) Piraci n.z-. iehnużnili się coraz bardziej w 
Ameryce. Policja ściga ich nieubłaganie. Oto w  
ostatnim czasie policja w Los Angclos dowiedzia­
ła się, że istnieje zorganizowana banda, która za'- 
mierzr porwać słynną aktorkę Mary Pioktord, 
jak również Juckie Coogana. Mimo, że policja 
znała dobrze organizację działała w ten sposób,

1 dla ogółu. Pozatem edykt cesarski zabezpie­
czył dla rodziców tych dziwnych samobójców 
szertg przywilejów, przeznaczając dla nich 
rentę dożywotnią i obdarzając ich godnością 
szlachecką. W  ten sposób dzięki właściwo­
ściom psychicznym rasy chińskiej i mongol­
skiej w  ogóle admiralicja chińska nie ma ni­
gdy do walczenia <i brakiem ocho-tniłoów do 
prowadzenia żywych torped. Przeciwnie za 
każdym razem zgłasza się ich tylu, że wybói 
między nimf musi być rozstrzygany.

Lektor.

miał oczywiście na celu rozpatrzenia winy po- 
dejrzanegoy 'ecz wyzyskania nowej okazji poli­
tycznej dla oczerniania wojskowych władz pol­
skich, a szczególnie v . ekspozytury sztabu generał 
nego we Lwowie. Bowiem sowiecki prokurator 
cały czas wskazywał na Lw ów  jako na polskie 
gniazdo koncentrujące uczucie wrogie względem 
Sov jetów i przygotowujące się Jo nowwh na­
paści.

Obrońca Grabowskiego, dany irju z urzędu 
dla zatarcia wrażenia, że śmierć jego była jtiż w  
momencie z reszto wainią zdecydowana, jeszcze 
bardziej podkreślił wrogie tendencje Lwowian do 
sowieckiej Ukrainy i zamiast mowy olbrony wy­
głosi) żądanie kary śmierci na wszystkich... Po­
laków.

W  24 godziny po wyrwteu Grabowski Już nie 
żył. Pochowano go bez bielizny pod muretn dzie­
dzińca więziennego w Charkowie.

oświadczyła, że wistąpi do klasztoru. W ydawało  
się to dosyć dziwne, bo księżna praw adzita bar­
dzo ruchliwe życie. Należała do przodowniczek 
ruchu kobiecego wc Włoszech i byia generalną 
sekretarką katolickich zrzeszeń z całej Sycylji.

Książę zgodził się bez szemrania na decyzję 
żony; co więcej, kiedy z Watykanu nadeszła wia­
domość, że prawo kanoniczne ule pozwala na ta­
icie rozejście się małżonków, a do rozwiązani? ślu­
bów małżeńskich i przyjęcia ślubów zakonnych 
potrzeba, alby oboje małżonkowie wstąipili do kla­
sztoru, książę zgodził się wstąpić do zakonu Bai;- 
nabitów.

Wypadek tej książęcej pary komplikuje cywil­
ne prawo włoskie, które orzeka, że mąż, któ­
ry wstąpił do klasztoru jako nowicjusz i nie przy­
jął święceń Kapłańskich, może oipuścić klasztor i 
zaiweawać z powrotem żonę swoją, choć ta zo­
stała zakonnicą, do podjęcia wspólnego pożycia.

Książę poświęci się zawodowi kaznodzieji i 
ma zamiar przyjąć święcenie kapłańskie.

jby bandyci znaleźli się w  odpowiednim czasie wi 
sidłach.

Detektywi poradzili Mary Piekiord, aby nie 
zmieniała sposobu swego życia i nie zdradzała 
w niczem, że jest pilnie strzeżona. Mąż jej^Dou* 
glas Fairbanks, bał się. aby to. nie popsuto sprawy, 
ale uspokojony przez agentów policji poszedł zą

Po dwudziestu la te *  nsałieUskiiis po- tircla ft siM i ite afct^ła,
OSTATNIF POŻEGNANIE. —  PRZESZŁOŚĆ KSIĘŻNY. -  WARUflfttl JAKIE STA W IA  PR Ó W O

KANONICZNE.

Bnsm elan le .ŁwmManlna w  CharMaiiilt*
ATAK PROKURATOR A SOWJECKIEGO NA  EKSPOZYTUR? SZTABU GENERALNEGO W E

L W O W IE .
(Korepondencja własna „Wieku Nowego").

Pgtsflyea amemk. clicleli psriMal tfary Hckfonl, Jasltie coosasa, fessr Keaton
i Pfrii

ZOSTALI SCH W YTANI W SZYSC Y  PRZEZ POLICJE AMERYKAŃSKA.
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ich rad.rni. Podchwytując rozmowy telefoniczne 1 
otwierając listy, które mimo to dochodziły do rąk 
adresatów, policjanci dowiedzieli się, że bandyci 
przybędą do Los Angelos w  samochodzie o bar­
dzo silnym motorze i udadzą się Jako turyści do 
różnych aictorów i aktorek pod pozorem zwiedze­
nia1 ich pracowni. Mieli oni złożyć w  ten sposób 
wizytę również Buster Kcaton i Poli Negri.

Przed kilkoma chiiami samochód bandytów za­
trzymał się przed willą Mary Piekford. Policjanci 
ukryci za domem, zobaczyli trzech mężczyzn,

którzy wysiedli i jednego, który został przy sa­
mochodzie. W  jednej chwili policjanci otoczyli ich 
wszystkich i aresztowali.

Bandyci przyznali się, że chcieli porwać Mary  
Piekford, zawieść Ją do samotnego domu i zmu­
sić jej męża do zapłacenia sumy dwóch miljonów; 
dolarów.

Sprowadzeni na policje bardyci przyznali się 
do wszystkiego i podpisali protokół.

Oryglnglne produkcie

Niemiecki belet- 
mistrz Ger rd z Opery 
Be lińskiej w czasie 
wykonywa ia skoku 
baletowego*

Tragiczny k o - l a d  m islkkh
,.Siyla3:d“

SZCŻYT C H W A ŁY  I NĘDZA HELENY ODILON.
REJ ZABIJALI

(b) Los wielkich „gwiazd", uwielbianych 
w dniach powodzenia przez publiczność, nie za w 
szc jest peten ch w a łN ie -k tóre  gwiazdy dochodzą 
do majątku-, inne kończą tragicznie, w najgorszej 
nędzy fizycznej i materialnej.

Helena Odilon była artystka dramatyczną •— 
uwielbianą przez długi czas przez- publiczność 
wiedeńską. Miała* szclmcskie oczy, urok młodo­
ści, podobała się. Największe iuury zbierała 
w farsach i komedjacii francuskich. Nikt nie mógł 
s;q z nią rów'nać w roli Madame sams Gene. —  
Mężczyźni ubiegali się o jej względy, na każdym  
kroku, gdzie się pokazała, składano jej hołdy.

Dzisiaj nikt nie składa jej hołdów. Przeciwnie 
każdy, kto ją spotka, ( odwraca głowę, aby nie 
widzieć jej nędzy. Helena Odilon chodzi d-zis’'aj 

JUX> kawiarniach wiedeńskie-h, w yżćłkta, zniszczo­
na, biedna, w starych sukniach z przedi trzydzie­
stu lat i zbiera jałmużnę sprzedając swoją foto­
grafię. O f«, kiórą jeden z, Rctszyldów zasypywał 
drogyct nnymi podarunkami w dniach powadzenia 
i sukcesów!

Tragiczny jest również los baronowej v. Rah- 
dt-.n. która wypłynęła na wiefawnię we Francji.

—  TRAGICZNY KONIEC KOBIETY, DLA  KTÓ- 
SIĘ MEŻCZYŻNI.

Popisywała się w cyrkach świetną jazdią na ko­
rdy. Zakochał się w  niej wtedy baron v. RaJiden 
i poślubił ją. Baronowa była niezwykle piękna, 
i: aron zazdrosny. Stąd przyczyny nieszczęścia. —  
L< wnego dnia zastrzelił baron Rahdfen junkra ’von 
Caistenskilda w chwili, gdy w' cyrku pomagał 
baronowej wsiąść na konia. Junkier zrezygnował 
bowiem ze służby na dworze cesarskim i wstąpił 
do cyrku, aby być bliżej baronowej. Sonzaeyjny 
proces, który toczy i ię przez dłuższy czas, był 
w Paryżu niezwykle głośny. Baron v. Rahden 
został uwolniony, potiiew’aż nie uwierzono pięk­
nym oczom baronowej. Ale zazdrosny mąż nic 

Skończy! na tem. Postrzelił jeszcze w, poie- 
. cynku dw.u innych rywali.

- kandaliczny proces uczynił baronową Rah- 
desi niezwykle popularną. Na jej występy w  „Fo- 
ił-s Hcrgeres" cisnęły się tłumy. Aż raz baronowal 

spadła z konia. Odtąd powtarzało się to często. 
Oczy odmówiły jej posłuszeństwa. Oślepłaś. Dziś 
znajduje -się w nędzy. Baron stracił bmw iem mają­
tek i uciekł, zostawiwszy biedną baronową bez 
żadnych środków do życia. Kobieta dla L órej 
strzelali się mężczyźni, skończyła na barłogu.

ydowskSe ®§£ic«s§ir w poślą-* gach rumuńskkh.
D W IE  ŻYDÓW KI W Y S7U C O N O  Z W AGONU.

W ćró i 'udności żydowskiej w Rnm-.inji zapa-1 iirdyw idua pod wpływ-etn rrarfannęinic.ińa p jitycz- 
w/htrzeHie z porodu paru gędnych ubo-ji|py.o. w.yw. .lanego-procesem Cmfi-eanii. 

lowa-ma wybryków, jakich się dopuściły ciemne Mianowicie w pobliżu Jass paru osobników

mieifo się na 'adące w  pociągu dwie młode ży­
dówki, które zostały pobite i wyrzucone z pędzą­
cego pociągu. Obie odniosły ciężkie obrażenia. 
Wspćłw yzna-wey twierdzą, że ten akt zdziozenial 
zestał dokonany przez studentów, przeczą temu 
jednak zeznania personalu pociągowego.

W  toku dochodzeń jedra z ofiar zeznała, że w) 
wagonie powstała bólka między faszystami a ży­
dami, przyczem tych ostatnich ze,pchnięto ku 
drzwiom wagonu. Obie dz;ewczęta straciły w ów ­
czas równowagę i wypadły na tur kolejowy.

Ponieważ zanotowano jeszcze kilka podob­
nych zajść w  pociągach, posłowie żydowscy in­
terweniowali u władz centralnych, nie omiesz­
kawszy godnych pożałc wania incydentów przed­
stawić w  mocno powiększonych rozmiarach.

K om itet d la  uśw  etiiien ia
l  ł t t U f b ,  o s c l

n iezn an eg o  Żołnierza;!
Dnia 5-go bm odbyło się w  sali Ratu gj 

szowej pod przewodnictwem p. W ojewody"
■ ra Garaoicha zebranie obywatelskie, na, 
którem wybrano 1 wowski komitet w oje­
wódzki, mający się zająć uświetnieniem ob 
chodu ekshumacji i p-rzen esien.em zw łok 
„Nieznanego Żołnierza" do W arszawy. —  
W  s-kładl komitetu honorowego oibchodu w e­
szli : Ks. Arcybiskup dr. Bolesław Tw ardow ­
ski i Józef Teodorowicz, ks. Biskuo Anatol 
Nowak, wojewoda dr. Paw eł Garapch, do w.
O. Korp. Nr. VI., gen. dyw. Juliusz M alczew ­
ski, do-w. O. Korp. Nr. X. gen. g y p i  W acław  
Fara prezyaont m. Lw ow a  Józef Neumann 
i rektorowie wyższy ch uczelni : dr. W łodzi­
mierz Sieradzki, dir Karol Wątorek, dr. Stan. 
Niemczycki i Antoni Pawłowski.

Kom tet obszerniejszy, złożony z  posłów 
i senatorów z okręgu W ojew ództw a Iwow - 
skiego, reprezentantów włauz i urzcaów o- 
raz zrzeszeń społecznych, orających siedżibę 
t\e Lw ow ie. Ponadto wybrano ściśle-pszy 
Komitet wykonawczy, na którego czele s ta ­
nęli gen .dyw. Jan Th-uile, wicepr. m. L w o ­
wa dr. Leonard S-+ah!, Kurator Okręgu szkol, 
lwowskiego Stanisław Sobiński i p. Kaz. Nett 
manowa. Kierownictwo poszczególnych sc- 
kcj1, Konfaetu : organizacyjnej, finansowej 
i prasowej objęli pp. pułk. Antoni Kamiński , 
prez. Izby skarb. dr. Ignacy W-einfeld i prof. 
Unrw. Jana Kazimierza dr. Stanisław Za ­
krzewski. —

Zebranie z radością powitało wiado­
mość, udzieloną przez kpt. Kluka, że reda ­
ktor Stanisław Kossowski jx)d,jął się napisa­
nia cfia szerokich warstw  książki na tle o- 
hrony L w ow a  i urocystości „N'eznaneg& 
Żołnierza11 a dlyr. M ieczysław  Sołtys skom­
ponowaniem kantaty na tę uroczystość.

Mim) icfefr im. j Sijittiiismilfffi!
^horężczyzna 7., II. p.), wpr wadza od przy- 

fzłtgo reku szko rego w mlejscę greki język 
francuski. —  lnformecyj udziela Dyrekcja 

od 11 — 12 godz. 2-S1S

Podwójny morderca 
w roli lekarza.

Donoszą z Zagrzebia: Przed kiiku laty niejaki 
Franowicz, uchodźca rosyjski, przy pannicy legi-
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KINOTEATR „K O P llttilK i i  Oziś we wtorek sensacyjny dramat erotycrny w 
8 aktach z genjainą ariystką Francjskg Bertini

m m s s t  m  «  m i )
Akoja odbywa sit. w kryształowym plenerze Włoch na tle czarownych w doków gór i n;orz». — Uiu* 

pełnia piogram doskonała komedja w  ź aktach „ G H  A  w  P O K E K A ‘ i  2250S

tymacii, wystawionej nieopatrznie przez serbsko- 
rosyjskie Towarz. lekarskie, uzyskąrj stanów isk o 
lekarza chorób nerwowych w zakładzie obłąka­
nych w  -Serajewo. Aptekarz tego zakładu zwrócił 
uwagę, że „pdri doktor" zapisuje recepty wprost 
niezwrykle, świadczgce o  zupełnej ignorancji le­
karskiej. Zanim zdołał zrobić użytek ze swych po­
dejrzeń, bomba pękła: Pewnego dnia pana „dok­

tora" aresztowano na żądanie władz tureckich. 
Okaizafo się, -źe Franowiez podczas zamętu w 
Odessie zamordował i ograbił dwie ofiary, któ­
rych ciała rzucił w morze. Następnie w Konstan­
tynopolu chciano go z tego powodu aresztować, 
lecz zdołał umknąć do Jugosławii. Zbrodniarza 
przywieziono do Konstantynopola, gdzie został 
skazany na śmierć i powieszony.

Sygnidwka apiujsdo sferatsi publiBi
D a tS i i cegiełKi na „Dom Ludowy" i „OrhranH*?".

(4 ) .  Sygn.ó\v%a poza rogatką Gródecką publicznej, zwracając się z gorącą prośbą do 
która niebawem p. zytączona będzie do L w o ­
wa. stała siię obecnie terenem żyw e j działal­
ności oświatowej i kulturalne.' ze strony ru-

wszystkich, którym dóbro m łodzieży leży 
na sercu, aby pospieszyli z pomocą choćby 

: drobnymi datkami i przyczynili się dlo tego 
ckliwego Kola T . S. L . iin. Piłsudskiego. Od dzieła, którego hasłem : „Dla Ciebie Polsko
Zarządu właśnie Kola tego otrzymaliśmy na- 
stępuiące pismo :

„K olo  T. S. L. im. Piłsudskiego w' Sy- 
gniówce, świadome swych celów i swej od­
powiedzialności przed Narodem oraz przy- 
szlem pokoleniem, przystępuje do budowy 
własnego domu pod nazwą „Dom Ludowy 
i Ochronka4'.

„Dom Lu dow y44 stame się ogniskiem pra­
cy  wśród podmiejskiej ludności, mieścić bę -

i d!a Tw ojej chwały !“
W  tym celu Zarząd Koła własnymi nakła­

dem w ydał większą ilość cegiełek, które są 
sprzedawane w  sklepach oraz przez osoby, 
dio tego specjalnie upoważnione. Nadto na­
zwiska tych cfarodaw ców , którzy złożą poi 
100 zł. będą ku w iecznej pamięci umieszczo­
ne na marmurowej płycie, wmurowanej w  po 
wstać mającym budynku.

Zarząd Koła T . S. L . im. Piłsudskiego

uroc. W sklepach podroż ad) zarówno obu w iu kra 
iowo, jak i ^zagraniczne. Cźyjtsz pójdzie wwgórę o i
1. lir w  _ Wydatki na życic w groźny sposób ro­
sną. Ludzie, wyniszczani kryzysem długoletnim 1 
„sanacją skarbu1, ludzie o żebraczych poborach, 
nie mający środków na nędzne wyżywienie ro­
dzili, są nad przepaścią. Na sprawienie bielizny 
nawet na połatanie jej, mato kogo dziś stać. Tym­
czasem wymierzone lio-wy cios w manią egzy­
stencję mas szarych pracewnikóv , ginących z gło­
du, zamiast ratować ich od zagłady. Wiirszaiwi- 
styczna komisja statyst. wykazuje dalszy „spadek 
cen" artykułów, niezbędny cli do życia i to o 2 i 
pół procent. To odbije się przedewszystkiem na 
pensjach urzędniczych, które będą niniejsze, gdy 
drożyzna rośnie. Npdtzarze zapłacą za dcffcyt 
Skarbu, z,i ^prowadzone dla bogaczy- ąiwiiaW, ba­
nany, młode kartofle z Wfcch i Węgier itd., za 
mydła, perfumy i inne luksusowe towary. Nędza1- 
rze nie mogą wyjechać zagranicę, aby ratować 
zdrowie swe, bogacze zaś otrzymują pas/pbrty 
ulgowe. Przemysł i handel jest u progu ruiny. W  
bankach nie składa nikt oszczędności,^, bo ich nic 
ma, więc przemysł nie mai skąd czerpać kredytu. 
i\'«Ditai obcy nie ma zaufania do kraju naszego, 
falka fatalna gospodarka i takie igranie z rozpa­

czą ludzi w okrutny sposób skazanych na śmierć 
głodową dłużej trwać nie może. Czas zawrócić z 
zgubnej drogi...

Amundsen tsrrdsil
b *  n a s i o k u la r y  o c h ro n n a  7. firmySfóhall i Fhlter, ul. Skria;)! 7

( w c j ś c i  i p r z o t  b r r  m ę )  22484

(i/.ie salę na posiedzenia, zgromadzenia i od- w S ygrPów ce: Plchłer, prezes, Seniów, se
czy  ty, własną czytelnię J scenkę. Ochronka 
zaś w ychow yw ać i kształcić bęzie młodzież 
sierocą i ubogą, a starszej młodzieży udzielać

kretarz. Socha, skarbnik44. ,
Mamy nadzieję, że w  chwili, gdy m ło ­

dzieży polskiej na isygnow ce grozi wynaro-
w  pobliskich fabrykach fach. wy kształcenia i dowieuie z powodu budującego się tam ,.Do- 
stałego zajęcia, opiekując się nią w  racjo - j mu ukraińskiego44, w  liśc.e o farodaw ców  nie 
Halny sposób w  wolnym czasie od zajęć, — .brakną nazwiska polskie.
W  ten sposób clironić się będzie setki mlo - 
dzieży od zepsucia i wynarodowienia.

Do zrealizowania powyższego planu po­
trzeba jednak odpowiednich funduszów. Z a -

Każdy winien dać, co może.
Stać się to winno w  szybkiem tempie, 

aby jak najrychlej przyjść z pomocą w  ro- 
poczętom dziele obywateli Sygniówki, od

rząd Koła zatem dziś apeluje do ofiarności i których dziatwa ulicy domaga się opieki.

Wiec w sprawie rozbudowy L wowa.
(rs) W  sobotę odbyto się w ratuszu zebranie 

obyw. w sprawie rozbudowy, zwołane przez oby­
watelski komitet rozbudowy Lwowa. Przybyli po­
słowie Mączyńiski. Fiausner, Sonrnerstein i Rc- 
stnarm. Przewodnic-zyl p. Pierzchała, sprawę re­
ferował ad w. Dręyie wicz. M^wca określił Miejski 
Komitet Rozbudowy, jako organ wykonawczy usta 
wy, podczas, gdy Obywatelski Komitet jest w yra­
zem Cipinji publicznej i ma wykonywać nadzór nad 
wtprawa«7»tuioni w czyn ufiawy. Zebranie —  we­
dle zdania mówcy —  ma ndkcelu wywisrare naci­
sku na rząd w kierunku w y k  mania ustawy o roz­
budowie. W  dyskusji zabierałf glos pp. poseł Som- 
mersteiii, inż. Feiierstein, inż. Maciałek, poseł 
Ilaiusner, p. Sozański i in., zapatrując się pessy- j 
mistycznie na sprawę kredytów rządowych. I

Ponieważ rząd nie ma pieniędzy, uznano ko­
nieczność starania się na własną ifckę o kredyty 
na budowę. Pos. Fiausner w zyw ał do starań o 
grunty i opracowywania planów. Adw. Flolieuuer 
przedstawił rejestrację „chcących budować". W  
rewolucjach zebrani żądają, ażeby rząd natych­
miast wypłacił 1 DO miijonów złotych, dalej ażeby 
wpływy z podatku lokatorskiego oddano Komite­
towi rozbudowy, jako kredyt budowl., by gmina1 
interweniowała w sprawie kredytu za g r, by' gmi­
na i komitet rozb. zabrały się do stworzenia -wła­
snej instytucji budowl.-kredytowej. Zaprotesto­
wano przeciw' składowi miej. komisji rozbudowy, 
która nic fest wyrazem opinii i interesów' Lwowa  
1 jego mieszkańców' w  stosunku do tak ważnego, 
problemu.

-Mmiii u tom
(d ) .7 dniu wczorajszym przez policję 

zostali aresztowani:
j Paw eł Bihuń, zam. w  Zamai stynnwie 
przy ul. Bocznej Granicznej 1. 529, stoiący 

| pod dozorem policyjnym, za kra d z ie ż  ze- 
sprka srebrnego w  tramwaju na szkodę Ma- 

] rjana Palucha, ucznia zamieszkałego przy ul. 
(Strcmej 1. 4;

Edmund Panejko. również pod dozo- 
.em policyjnym stojący, zam. przy ul. Pod­
wale 1. z i wywołanie awantury i bójki 
na ul. Sobieskiego i Boimów z dwoma in­
nymi osobnikami, którzy zdołali zbirdz;

I eon Zarzycki, zam. przy ul. Kaieczej
11. 6 i P :otr Donrs, zam, w Zamarstynowie 
przy ul. Bocznej Granicznej 1. 529, za wza­
jemną bijatykę;

Wojciech Kozłowski, zam. w  Zama-'- 
, stynowie przy ul. Krzywej 1. 3, karany, za 
, w> wołanie wielkiej awantury i niezapłacenie 
cechy w  restauracji Het mana Angsteina p 'zy  
ul. Kościuszki 1. 1;

Mikołaj Jurków, kucharz, zam. przy ul. 
Jagiellońskiej I. 17, za awanturowanie się w  
stanie pijanym, oraz

Mojżesz Liniał, zam. przy ul. Wodnej
I. 3, za natrętną żebraninę koło kawiarni 
Wiedeńskiej.

U progu ruiny i rozpaczy.
O ro żyzna  hu la, le^ jony n ę d za rzy  ro sną.

(rs; Drsżyznal zaczyna ponownie zagrażnć I się wzajemnie w drogich strojach letnich), oraz
szerokiemu o-góło-wi ubogiej ludności. W  sklepach 
szaleje drożyzna p-buwia:, artykułów tekstylnych 
(zwląszcza dzięki pięknym paniom, licytującym

galanterii, a na trirgafcii drożeją jarzyny, .iaia, na­
biał. Podrożały ziemniki, płody ogrodowe. Prze­
kupnie tłumaczą się zwyżka cen jąz.lj koleją o 25

Lawina smaficzy nad Weisa.
Z  Jarosławia nad Woigą donoszą, że z 

północy nadciągają olbrzym ie roje szarańczy. 
Na przestrzeni m iędzy Rybinskiem a Posse ■ 
chuniem, wynoszącej '60 km. zniszczone są 
cale zasiewy. Roje szarańczy są to gęste*
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zbite masy, k a ż d a  d o  k i l * a  kilometrów sze­
rokości i grubości. Z Moskwy wysiano eska­
drę samolotów z trującymi gazami przeciwko 
szkodnikom. Urodzaj przepadł zupełnie.

A  r iA B E S  L &

DI10L1 ■ fflKUUCZYH
Pokoje z calem utrzymani u w  przepijkn :j okolicy 
górskiej do wynającio od 25. czerwcn. Stacja kole­
jowa na miejscu. Zgłoszenia do 25. czerwca fc‘ ta 
Schaffo'va, Lwów, Potockiego 84, lub Zi rzrd pen­
sjonatu pod .Osiką" (FrieJówkó) Diłok-MikuIicz>r, 
później wyłącznie Zi rz-d  pensjonatu. 21985

BOfłtBłAtE 6SZ6ZĘDHE
0 0  NABYCIA W£ WSZYSTKICH

PESFUMSRWAO*-: i 5Kt^CłA'.y

ZMIANA fflIESZKANIA.

Elf. Zw M ń  Silzer
dla chorób nosa, gard ła , krtani i uszu  

o r d y  t r u j e  o b r c n i s  22467

Jasiellofisliai 1, ?elef. 27-99.

ciem osobom, zakradli się db cudzych obejść 
i pokradli różno przedmioty. W  tej samej wsi 
w  czasie, gdy polscy chłopi obchodzili uro­
czystość 3-go Miaja, ruscy bo-ryteli ob rzu ­
cili ich kamieniami

P o  przeprowadzonej rozpraw ie zasadzeni 
zostali : W asy l Bezdeń (syn ffryc ia ) na 4
miesiące ciężkiego więzienia, a Jędrzej Drozd 
na trzy miesiące, natomiast za kradzież na 
trzy tygodnie ścisłego a re sz tu  zostali zasą - 
d zen i: Michał Brczdeń (syn Dmytra), Stan. 
iKuźma (syn> Michała), Dmytro Bojko (syn 
Stefana) 1 Wojciech Mykicki, zaś na dwa ry- 
godlnto: Michał Białostocki’ i iMIchał Kli-
szewski. •—

Oskarżał prokurator Janiisz. Oskarżeni 
stawali bez obrońców.

W YP4DEK  W  F4BRYCE PUDELEK.

Przed kilku miesiącami w fabryce pu­
dełek kartonowych p rzy  ii). Tkackiej 1. 35 
w  chwili, gdy chłopak Tomaszewski kręcił 
korb® przy maszynie dio przecinania karto - 
ućcitfj zb liżył się rozwozicie! tej fabryki Jó­
zef Senu-k, któremu maszyna obcięła trzy  
palce prawej ręki. Za ciężkie uszkodzenie 
ciała' zatem odpowiadali właściciele tej fa­
bryki Dawid i .Majer Igieł oraz Zachariasz 
Sokal Na I. rozprawie- oskarżeni zo-stali u- 
wolnieni od w iny i kary, jednak prokurator

zgłosił odwołanie. Wskutek tego wczoraj od­
była się apelacyjna rozprawa. P rzew odn i­
czy ł radca Nawrocki, oskarżał p.okuracor 
Nowacki, oskarżonego Dawida Igła bronił 
dr. Karkowski, a Majera Igła obrońca Ko - 
sacz. Trybunał apelacyjny polecił ponowne 
przeprowadzenie rozprawy celem przesłucha­
nia znawcówr sądowych, czy  maszyna miała 
odirowiednio ochro-iwetnie.

JONAS SPRECHER UW OLNIONY.

Sw ego czasu głośną była sprawa tak 
zwanego ‘ .drapacza ch,nur“  p rzy  placu Ma­
riackim ,, którego właściciel Jona® Sprecher 
za lichwę, popetafoja na osobie kawiarza At­
lasu, został zasądzony na dwa miesiące a- 
resztu. —

Ody sąd apelacyjny w yrok ten zatw ier­
dził, Sprecher odniósł się do Najw yższego 
Sądu, który w yrok  ten zniósł. Druga rcz - 
prawa zakończyła się wyrokiem uwalniają - 

j cym Sprecliera, a prokurator zgłosił odwo- 
| łanie. Toteż w czoraj ''odbyła się. ostateczna 
| rozprawa apelacyjna. Prow adził ją. radca 
Góttinger, oskarża? prokurator Hryniewiecka 
•Rozprawa zakończyła się znowu wyrokiem  

I uwalniającym Sprecliera, a tern samem zo- 
jstala cała sprawa ostatecznie- zakończona ną 
zawsze. —•

W Y Ś M IE N IT Ą

B8YHDZĘ HflgaiBRSKłl
marmoladą, powidła, kompo-.y suszone, morele, 
brzoskwinie, śńwki, m ió « 3  p e z c C f t l n y  —

p-t ci.naoh umiarkowanych poleca 27412

Si K A K S Y ffiS W iK , U m W ,  In K sIa  %

KI© to lesf 1
Ś m ie r ć  r J e z n a n e ;  K o b ie t y  w  K a t a s t r o f ie

autom ob ilow ej*

O Ś W I A D C Z E N I E .
S tw ie id za m y  publiczn ie, że  d ia w yrab ia ­

n ego  p rzez  firm ę  naszą lik ie ru  „C h aco fin c* uży­
liśm y n iep raw n ie  w zoru  flaszek , p ra w o  używ a­
n ia  których p rzys łu gu je  jcd_,Hie 1 w y łączn ie  f ir ­
m ie J. A, baczewski, ra fin e r ji sp irytusu i fa b ryce  
lik ie rów  w Zn ies ien iu  koło Lw ow a , na m ocy 
Sw iadeciw a och ro n n ego  Nr. 546 U -zędu paten­
to w ego  w  W a rsza w ie  z dnia 30. lis top ad a  1922, 
a kfórych to  fla szek  używa firm a  j .  A  b a - 
czew sk i d la w y ra b ia n ego  p rzez s ieb ie  liicieru 
„S o u ve ra i» ie “ .

W obec tego  zo b o w ią zą l śmy się fla szk i te 
w yco fać z ob iegu  i icn w  p rzed s ięb io rs tw ie  na- 
szem  nadal nie używać.
1618 k £ S a S  • P A T O K A .

Z SALI SĄDOWEJ.
A W A N TU R N IC Y  Z P 0 D 3 0 R Z E C .

(di.) W czoraj przad sędzią jednostkowym 
iadcą Lyczkowskrm w  okręgowym.^ sądzto 
karnym toczyła się rozprawa przeciw  .ośmiu 
•jtiskim awanturnikom z Pódfibizcc koło Iw o  
wa. Oni to podochoceni m t^dbywająccin  się 
tam weselu, napadli na innych rówieśników 
i pobić ich, ą następnie odgrażając się zab i­

; (d.). Już w  wczorajszym  numerze „W ie
kit N ow ego" podaliśmy wiadomość, że w  nie­
dzielę popołudniu na ulicy Łyczakowskej do- 

i rożka automobilowa -Nr. 7722 potraciła jakąś
• kobietę, która, upadając na bruk, doznała za­
łamania czaszki, poczerń zmarła w  szpitalu. 
Kobieta ta nie miała przy sobie żadnych do­
kumentów. wobec czego do wczoraj w ieczo­
ra nfe zdołano ustalić je i nazwiska.

Była ona ubrana po wiejsfcu. Na głow ie 
miała białą chustkę w  Ikwiaty, na szyjl sznur 
czerwonych korali. Ubrana była w  różową 
bluz-kę niebieską spódnicę, dk im r-o-czerw o­
ną w  czarne kw iaty ha&ę oraz koszulę z gru 

,bogo płótna domowej roboty. L iczyć mogła 
około 20 lat.

Kro z czytelników „W ieku N ow ego" mógł 
, by na podstawie pow yższego _ opisu podać 
j jakieś szczegóły celem ustalenia nazwiska 
jzmarłej i miejsca jej -zamieszkania, winien 
! zgłosić się do policyjnego Urzędu śledczego 
przy ulicy Kaźmierzewskiej.

W  toku śledztwa policyjnego liczni świad­
kowie zenałi, że szofer Tadeusz W ojnar w  
tym wypadku nie ponosi żadnej w iny, gdyż 
jechał nonnałnk# w  myśl przepisów i dawał 
znaki ostrzegawcze. N. ©znana kobieta z  w ła­
snej nkrostr-źnoścj dostała się pod auto. Mi- 
nroto policja wczoraj aresztowanego Wojna­
ra odstawiła dto okręgowego sąd i karnego.

Złodzieje -  włamywacze w ósmem
gimnazjum.

(d )  Ubiegłej nocy w łam ywacze graso­
wali w  budynku ósm ego gimnazjum przy ul. 
Czarneckiego. Dostali się oni z ulicy przez 
uicokratowane okno do piwn cy, z której 
swobodnie wyszli na podw órze a następnie 
bez żadnych przeszkód zna'eźb‘ się w  gmachu 

‘ O fiarą ich padł najpierw gs.t 'net g e o ­
graficzny, w  którym rozbili drzw i wchodo- 
we. G dy ru nie znaleźli żadnego łupu dla

siebie, udali się na pierwsze piętro i w ła­
mali się do  gabinetu fizykalnego. Porozbi­
ja!' szafk ’ i biurko, zabierając posrebrzane 
ciężarki, dw a djamenty do cięcia szkła, od- 
łaml i,platynowe, precyzyjne narzędzia i p r z y -  

| rządy, wyrządzając szkodę na 800 zł.
Policja  w  ciągu dnia jednak nie zdo« 

; lała wpaść na trop sprawców .
i ■»
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Dwa rsttewane samobójstwa.
Obie desperatki mieszkały p/zy ui. Jakóha Hetmana.

(d.). Wczoraj po gadzinie jedenastej w  no- przy ulicy Jakóba Hermana 1. 10, Powód u- 
cy przechodu znaleźli wijąca się w  bólach stjkywasego samobójstwa do tej nory nift 
jakąś pannę. Wezwano na mietr-oa Pogotowie zustał ustalony.
ratunków®, którego dlyżurny lekarz stwiier-i W  drugim wypadku usilowtnego samo- 
dził, że zażyła ona nieznany na razie płyn bójstwa role odgrywała również jodyna. Po- 
trując-y. Późntej stwierdzano, że wypda ona zbawić siebie życia chciała 22-letnia Iza 
większy fiośr jb-djniy, zmieszanej z wódką. Schlatcrówna, córka woźnego Magistratu 
Po udzieleniu desperatca pierwszej pomocy, zamieszkała również przy ulicy Jakióba Her- 
karetką Pogotowia następnie przewieziono ją mana,, lecz pod nr. 6. Ta zażyła 150 grantów 
w  stanie nieprzytomnym do- szpitala im- jodyny. Powodem tego kroku miał być roz- 
wszechnego.—  i  strój -nerwowy. Schiaterównę również od wie

Policja ustaliła, źe nazywa ona Ro- ziono do szpHala powsz-e uhnegot, 
mana Schródej-ówna, liczy lat 23 i mieszka

G r a i a l e e  P o l s k i  p o d  o c h r o n ^  p a k i a  L i g i  N a r o d ó w . '

G E N EW A. 8. czerwca. (Pa t.). Odpo­
wiedź do ęczorta przez Charr.berl ina stwi. r- 
dza cB kow i ą zgodność poglądów Argłji 
i Francji w spraw e odpowiedzi, jska ma być 
udzielona na prop zycje niemieckie, doty­
czące paktu bezpie /eń twa. G rodzi tył o
o wprowadzeń ie do tekstu kilku z  esń, uświą- 
cających to porozumień e w ostatniej re­
dakcji.

Obecne cal' o wite porozum enie Francji. 
Anglji i S e lg ji stwierdź.', że A gija jest ra- 
nowczo zdecy owana gw a.anow ać granice 
nadrer kł«. o  r ślone przez traktat wersalski. 
Anglja uważać bę.izie za casus beli w rze lk e  
pogwałcanie przez N iem cy klauzul teryto- 
rjaln cn i wojskowych, dotyczących crun:c 
nadreńskich i zob w ią  u e się odd ć d
dyspozycji Francji i Beig i ca iść swo ch sił
woj.kowych morskich i powetrznych.

C o się tyczy wschodnich granic, 
Anglja ośw iadcza  z naciskiem  sw ą  ■wier-

zacjl szpiegowskiej. Mozolne poszukiwaniu i 
obserwacje uwieńczono zostały pomyślnym 
iskutkienu Przed  dwoma datami przystąpiono 
do likwidacji owej szajki. Obecnie, ze wzglę 
ua na śledztwo, potfać można zaledwie garść 
szczegółów  o cKfiulaluośct tej niebezpiecznej 
bandy. Szajka pracowała na rzecz dwu o~ 
ściennyeh państw, a sieć jej organizacji obej­
mowała catą Rzeczpospolitą. Centralą jej

neóć postffinawiamom 8 zobe»wf8ązan?on.
etatu w -irs-a fsk lego. G ra n ic e  P o lak ! 

i C zechosłow acji pozo&tsją naci ochroną  
paktu  L ig i Nsrosfów , k tm o go  z n a c z e n ie  
A n g lja  uznają i potw ierdza.

A glja pez^t iawia Francji caPowśta 
swsbtd^ nadawarrfa jsj zobow ązaniom cha- 
rak e u “-g lrw.g , h e re  *ą wspókta wsiyst 
kim członkom L g i  Narodów w ukis-j formie, 
jaka jaj bjdzia najlepiej o<f?«wła4aftt w in- 
t i - i łe  jej sojuszników. Wszystfo o honwancje 
wdowy ocz wiście p«?z 3t^ć zgodne mi z du­
chem i 1 serą paktu Ligi Narodów.

Wrase ie na w ypadek, gcF by je j 
s p rzy m ie rz e ń c y  y j i «h e d n ł u leg li (-agras- 
s ian  C a ra e fa r fó ę lo  o c z y w is te j n ap aśc i, 
F ran c ja  u p ow a żn ion ą  b ę d z ie  do u życ ia  
i d  a m i 1113 r y s® ’ v  a  ■ t e  j s tro fy  nstdreńsfciej 
ja k o  p o d s ta w y  op eracy jn e j, m d lą c e j ni? 
celu  n ie s ie n ie  pnm ocy n ap ad n ię tym  
sp rzym ie rzeń  0 o ,n .

on w  ostatniej chwili ukryć się yf irueiscu, 
do którego policja niema dostępu (U l Scbwy 
tan o -natomiast innych członków «w ś* bandy. 
W  ręce polibjt wpadła m. i. Sacpatiidk Iwa- 
• ttówna Bałasatrwa. Aresztowano ją vr czaste, 
gdy obchodziła swydi i>od'!vom,m4nycli I od- 
liioiała od nich raporty. Przy Pałaszowej 
znaleziono moc papierów, skraóbflonyćfi ze 
sztabu gen. i z cent"a!nych urzędów. Chowa

la je c-na w  wielkiej, tece skórzanej;, a n aj­
ważniejsze dokumenty pod ubraniem. Znale­
ziono też przy nią} olbrzym a sumę pienię­
dzy co świadczy, że ta organizacja była bar 
dzo hojnie popierana przez tych, którym za­
leżało na jkJj dzratafajóci Agentami P.afaszo- 
wej byli przeważnie obywatele polscy. Zu- 
bow  -odbywał z nimi systematyczne konfeien 
cje. Ś ledztwo w tej tajemniczej sprawie pro 
wadzi s^dizia śledczy dla spraw szczególnej 
wa&i Luzenburg. Zebrany materiał obciąża 
w iele osób, z pośród których znaczną część 
już aresztowano.

JNBHWWTMIUWU

WINA RIE.DLA J J
M iLJON O gS I FO 'V IEC K łCH  D LA  

POLSKI.
Warszawa. S czerwca. (A'-V.), „Kurier 

G zerow ny" dloiiioist, że handlowa misja sow. 
ukończyła rokowania w  sprawie sprowadzę 
nia ?;nacznego transportu gęsi sowieckich co 
Polski. W  br Polska otrzymała przeszło l 
rnaSjoił s-ztuk gęs i Sf nansowa ińs :tej trans - 
akcji nastąpiło -częściowo w gotówce, czę­
ściowo wekslami.

O tw a r c i1? p a ls& i^ yo  U n iw e r s y te tu  
Lud«?we|jo w  Paryżu ?

PAR VŻ, 8 czerwca. (P A T .)  Wczoraj
odbyto się tu otwarcie polskiego Uniwersy­
tetu Ludowego, zo-ga; Izowane o prz .z pol- 
s »  e t-towarz sz-nia. dla pracy kulturalnej 
wś^ód em igrtcjl. Na Uniwersytet ten zapisało 
się już około 40 słuchaczy.

Zakończenie Koso^es^s lUerAcko- 
«? fcy?tycLE*go.

PARVŻ, 8 czerwca. (P A T . )  W c.oraj
zakftńczyl tu obrady 34 kongres międzvria- 
redewego stowarzysreala a-tyst; iżna-Mter*- 
efeteg'. W kongresie w zi-li udział delagoci 
20 narodów. 1’o skę rernezentował prof. Zy­
gmunt Zaleski, który brat czynny udzia! w
pracach rezmattych komis j. Kongres wy­
pracował program prac przyszłej konferencji, 
któ e odbędz;e się vc R?amie,

K © B g r e s  B a o c & y c i e l j  t a a c a  

w  P a f j r ź i i ,

Najmodrii^ss^mi tańcami w novyy>n 
sezonie będą „Raleo" i „FIorLia h

(b ) Nauczyciele tańca o ibjS i onegdaj 
kongres w  Paryżu, aby się zasta owić n d 
nowymi tańcami w  przyszłym ser nie z'mo- 
W fm i Kongresowi przewodn'^zy.a pani 
Lefort.

Próbowano różne tańce, jak „Samba- 
Samba"1, „Blues". Wkońcu sędz!ov/ie zgo­
dzi' Si.ę jednomyślnie na „RaIeo“, nowy 
bardzo spokojny i umiarkowany taniec.

Jeden z nauczycieli proponował tango 
greckie, zwane „Atena".

D rug‘m, bardzo popularnym tańcem 
będzie „Fiodda", rodzaj jawy. Mcdny będzie 
również taniec „Rcyai Hesitation", warjacja 
bostona.

Panie \ panowie, szykujcie nóżki (i no­
gi) do nowych tańców, które przybędą 
wkrótce z Paryża.

Cala Rzec*pospo£ś!a objęta była s e o l ą  tej zbro­
dniczej szajk«

(Telefonem od nnszeso km esooadftnta).

Warszaw-a. (z) Policja palitjc-zna wpadła j byia Warszawa, gdzie- rezydował kierownik 
na trop znałcomic a zakoiłsplfowanę’ ergani- całej akcji iwan Prctrcwicz Zubow. Zdoła!
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Dokoła rekonstrukcji gabinetu-
Dymisja mir. Ratajskiego. — P. Roman j«go następcą. — Stanowisko

p r a w ic y  i le w ic y  w  t e )  s p r a w i e .
(Telefonem od nzszego korespondenta)!*

zdecydowały się wycofać wtoeminisira spr
Warszawa. (z) Wedle zapewnień autory 

tatywnych podać się ma db dymisji minister 
spraw wewn. Ratajski. Wedle innych w ia ­
domości poda! się już doi dymisji, przy czerń 
dzienniki prawicowe zaznaczają, lic niema 
to nic wspćhiego z ustąpieniem 1 huŁutta, 
aibow iem wedle ich opinii Ratajski rzekomo: 
wogóle dawno nosia się z tym zamiarem i 
nie chciał być dłużej ministrem. Na podsta­
wie porozumienia premiera z Prezydentem 
Rzeczypospolitej następcą, p. Ratajskiego ma 
być p. Roman. Mianowiaide to ma być, we 
dle pogłosek, owym złotym środkiem pomię­
dzy pierwotnymi żądaniami PPS., lrtóia ja­
ko uldinatm postawiła kandydaturę p. Makó w  
skiego, a postulatami prawicy.

Podobno mianowanie p. Romana oburzy­
ło sf. ry prawicowe, które na znak protestu

wewnętrznych Smulskiego
Wedle opinii ,jKurj!era Porannego" o- 

świa,Jeżenie p. Smulskiego, że rezygnuje ze 
swego stanowiska, jest dbwodtem nciteczki 
parlamentarzystów z gabinetu, zdaniem pia- 
wicy niezbyt trwałego. Senator Smulski, ja­
ko oficjalny przedstawiciel chrześc. - dem., 
byłby dla niej bardzo niedogodny w  rządzie, 
który prawica ma zamiar w czasie najbliż­
szym zaatakować.

„Robotnik* zaznacza, że p. Roman nie­
ma nic wspólnego z lewicą i że jest to cen­
trowiec w  rodzaju byłego ministra Hubnera 
o tego rodzaju bezpartyjności, która podpo­
rządkowuje się bez oporu prawicy. W  kulu­
arach opowiadają nadto, że nastąpić ma nie­
bawem odejałne odwołanie p. Stanisława 
Grabskiego ze stanowiska ministra oświaty.

Uroczystość założenia Polskiego 
Klubu Litera* Kiego.

W A R S Z A W A . (Pat.) Wczoraj wieczo­
rem odbyła się r a  Zarr.ku uroczystość zało­
żenia polskiego klubu literackiego. W  akcji 
tej wzięli liczny udział przedstawiciele lite­
ratury i zaproszeni goście, właaze państwo­
we, reprezentanci sztuki i prasy oraz insty­
tucie naukowe i kulturalne O godzinie 9*30 
przybył Prezydent Rzeczypospolitej, któi ego 
powitał p. Jan Lorentowicz na co Prezydent 
odpowieeział podkreślająu szczytne cele i 
zacienia nowej instytucji. W  tym samym 
duchu przemawiał następnie szef wydziału 
prasy i propagandy w  ministerstwie spraw 
zagranicznych p. Grabowski.

Ihamberialo w sprawie wschód granis.
(Telefonem od naszego korespondenta).

W A R S Z A W A , (z ) Korespondentowi 
„Ekspresja Porannego* oświadczy! Cham- 
beriaine na zapytanie w  sprawia granic 

:wschodnich, że sytuacja na Wschodzie zo­

stanie tak długo niewyjaśniona, dopóki Ro­
sja nie zrzuci ze siebie' swej obecr.ej maski 
i nie sprecyzuje swego stanowiska w  spra­
wie granic.

(Telefonem od hkśżego korespondenta).
WAR3Z.AWA. ( z ) .  W  oficjalnych i pry­

watnych kolach politycznych F nlandji ra- 
s qpił senzacyrsiy zwrot w s osur.ku do 
Szwecji w wyniku przyjęcia przez parlament

szwedzki ustawy rozbrojeniewej. W  kołach 
po! tycznych Finlandji oświadczają, że Szwe­
cja sama wykre£lża się z pośród członków 
decydujących na Bałtyku i o Bałtyku.

C h o ry  c z ł o l p e k  uc iek ł,  a  zd ro w y  o m a ]  z  r o z p a c z y  nte z w e r j o w a ł .
(Te!efoK?m od asszego kcrespcade^EaJ.

W A R S Z A W A , (z.) Wczoraj, podczas 
transportu umysłowo chorych z Zakładu w  
Tworkach, niebezpieczny przestępca, pocho­
dzą y z Warszawy, zdołał zbiedz w  okolicy 
Torunia. Sanitariusze, konduktorzy i publi­
czność rozpoczęli poszukiwania za zbiegiem. 
Rezultat był taki, że zamiast chorego umy­

słowo złapali pielęgniarza. Jego protesty 
przyjmowano weso.ymi kpinami, a ponieważ 
była obawa, że może uciec, więc spętar.o 
mu nogi postronkami. Zanhn pomyłka wyszia 
na jaw, war jat zdołał s ę u Kryć, a sanitar- 
jusz omai z rozpaczy nie zwarjował.

Zamordowanie księdza.
(Telegram własny „Wieku Nowego**).

W ARSZAW A, (z ) W miejscowości Wilucmny w Wileńszczyźnie zamordowany zo ­
stał ks. Jóref Grądzki. Był to kapłan patrjota, Litwin, stojący jednak na gruncie pań­
stwowości polskiej. Morderca był rozmiłowanym Litwomanem.

Trup r»a granicy, Miedzy wsiami Mo- 
iszczaricąi Milatynem, pow. Zdołbunowskie- 
go, przy samrj linji granicznej patrol K. O. 
P. znalazł ciało nieznanego mężczyzny w  sta­
nie rozkładu, którego śmierć musiała nastą­
pić przed 5 — C dnisn i. Sądząc, zt? znalezio­
nego przy zabitym karabi nu, jest to najpra­
wdopodobniej bandyta.

Na pud. W  nocy z 31 maja na 1 czer­
wca trzech uzbrojonych w  rewolwery i ka- 
rpbiny bandytów dokonało napi.du zbroj­
nego na dom mieszkańca wsi Jezioro, gminy 
Trester/ec, powiatu fcnck tgo, Stef.-na Mi- 
jzczuka i zaczęli jego i j sgo żonę bić, żąda- 

ijąc od nich w ydana pieniędzy a następnie 
Lzbiegjfi, nic nie zrabowawszy. Poszkodowany 
w  stanie boczącym obawy, został przewie- 

!ziony do szpitala, żona jego, po nałożeniu 
opatrunku, pozostała w  domu. Dochodzenia 
w  toku.

Epidennja po larów . ubirgłym ty­
godniu od uderzenia pioruna wszczął się uo- 
żar we wsi Trosieni c, pow. Łuckiego. Wsku­
tek silnego wiatru spłonęło 114 bu lynków, 
należących do rozmaitych gospodarzy. Wiatr 
był na tyle silny, ie palące się snopki /e 
strzech były przerzucane bl.zko o kilometr 
od mśe:sea pożaru.

Wieczór.-m dnia 30 maja z niewiado­
mej dotychczas przyczyny wszczął się po? ar 
w  miesi. Siepaniu pow. Kostopolskiego, 
który ciągnął s*ę do godz. 4 ,-ano 31 maia 
Pastwą ognia p^dlo około 150 domów mie­
szkalnych, nie licząc innych zabudowań.

Tegoż wieczora we wsi Pohorylówka, 
gm. Ludwipclskiej pow. Kustopolskh go wi- 
doczn:e z podpalenia spaliły s ę wszystkie 
zabudowania Teodora Pawlaka, przy czem 
spaliło się 14 sztuk b y d ł a  i IB owiec.

W e wni Listwsn, g - in y  Wa< kowicze, 
pow. Dubieńskiego w  dniu 1 czerwca spło­
nęły z niewiadomej przyczyny zabudowania 
Aleksego i Józefa Kowalczuków, wartość 
2ó00 złotych.

IteMZiE?
K o s l ju m  K ą p ie lo w y .

\pap.) Każda kobieta powinna mieć ko- 
atjum kąpielowy.

Nawet ta, która na wakacje wybiera się 
do miejscowości wzg’ędnie daleko od  m orza  
położonej (Otwock, Konstanci P Łb jan ice ),
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dolary otrmfały neieks£ s Polski*
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa. (23) iWcdfe komui^kala od -|czych , przestały zagrażać aktywności tego 
dziaiu walut zagranicznych Banku Po lsk ie-( bilansu. Jest to znakiem zmniejszonego za -  
go dolary przestały z  Polski ucidcać, a speku, potrzebowania walut na giełdzie, w yw ołane - 
lacja nie może poderwać już aktywności na- go ostatnimi zarządzeniami w  dziedzinie cel- 
szego bilansu płatniczego. Obroty walutowe | niej, oraz wzmożonym znacznie skupem wa- 
wynikajg.ee z transakcji czysto gospodar- lut przez Bank polski, głównie z eksportu.

Awantura z ułanami na ulicy 
RutowsEiege.

(d.)„ Wczoraj wieczorem o  godzinie 6. 
wielikg panikę na ulicy Rutow skiego wywo­
łali trzej ułani, którzy byli w  stanie podpi­
tym. Mianowicie mupdzy nimi a jedm? z ubcz- 
nych dziewcząt wywiązała się awantura. —  
Zaczepiona przez nich dziewczyna poczęta 
przeraźliwie krzyczeć. Toteż na jej krzyk 
zbiegły się koleżanki, które grasują w  tej 
części miasta, a wrraz z niemi kilku alfonsów 
i su tonerów. Całe to towarzystwo poczęło 
nawoływać policję, aoy ta przytrzymała u- 
łanów. —

Na tę awanturę nadszedł przodownik 
Kalinowski, a tuż za nim na miejsce przy­
była parrol żandarmerii. Również przypad - 
kowo zjawił się tam pewien porucznik inten-

I dantury, który próbował 'rozbroić wachmi­
strza ułanów Nowakowskiego. W  czasie te­
go Nowakow-ski ukąsił porucznika w  rękę. 
Ostatecznie ułanów przy trzymana i odpro­
wadzono do komendy miasta.

Tu pokazato się, iim są oni z 22 pułku w  
Brodach. Wczoraj rano w  charakterze świad 
ków byli słuchani w sądzie wojskow. /n', a 
wieczorem rrriełi odjechać do domu. Rozpo­
rządzając czasem dk> odejścia pociągli, poszli 
oglądać miasto, p.zyczem wstąpili dó re­
stauracji i popili się. W  drodze, gdy zdążali 
na dWoizec Puóizamcze, zostali zaczepieni 
przez uliczne dziewczęta, co właśnie spo- 
'wodowaJo całą awanturę.

powinna się weń k«n ecznie zaopatrz ć, bo 
n ewiadomo niycly co się może zdarzyć (ży 
cie jest pełne niespodzianek) i wtedy będz e 
„jak znalazł".

Najlepiej jest mieć kostjum z tafty je­
dwabnej, która w tym roku będzie bardzo 
noszona.

Krój jest dość dowolny, zależny od ró­
żnych szczegółów, które, tdbo trzeba ukryć, 
albo wprost przeciwnie, pokazać świ .tu, 
względnie całej pleży.

Zasadniczo zaś ma Lyć jak n prótszy, 
mocno wycięty i bez rękawów. Zależnie ocł 
usposobienia i indywidualności może być 
w formie tuniczki o bo spodenek.

Kolory przeważnie dość jaskrawe, oprócz 
błękitnego i zielonego, które tracą na tle 
rnorza.

Modne są też malowane, specjalną nie- 
zmywającą się w wodzie farbą, w dese e 
nsjprzeródniejsze, począwszy od kwiatów, 
skończywszy na podobiznach sławn ch łudzą 
elbo osób zupełnie i wyłącznie „prywatnych".

Można także na koatj nie wymalować 
trudną do odgadnięcia łam gl- wkę krzyż wą. 
której rozwiązywanie urozmaici czas sąsia­
dom podczas j- żen.a na piasku przed, lub 
po kąpieli.

Kronife bieżąca.
REPERTUAR T Ł A T R ó W  MIEJSKICH.

T E A T R  WIELKI?,

Wtorek, 9 b. 111. o 3 popoł. „Tańce rytmiczne" 
przedstawienie na dochód Tow. „Chleb głodnym 
dzieciom'

Wtorek, 9 b. m. o god/ 7'3ó wlecz. „Madame 
Batterfly.v " *

Środa, 10 b. m. o  godz. 3 popoł. „Panie ko­
chanku" przedsta wienie na' doci óu kolonii dla 
dzieci gruźliczych.

Środą, 10 b. m. o godz. 7*30 wiecz, „Maska­
rada na poddasza *.

TEATR M tŁ Y i

Wtorek, 9. b. nr. „Dzikus"
Środa; 9 b; m. „Dzikus".

TE ATS? NOV/0§C1 i

Wtorek, 9 b. m. „Dama w purpurze".
Środa, 10 b. m. „Cle—do".

Na czas rekonstnikcjl gmachu „W ieku  N ow e­
g o "  numer telefonu Redakcji 778, Admiuistr. 2677.

Galicyjska Kasa Oszczędności we Lw ow ie  
(róg ul. Legionów i Jagiellońskiej) chcąc udogodnić 
dak najszerszym sferom społeczeństw^ składanie 
oszczędności, przyjmuje od dnia 10. czerwca br. 
wikiaidlu oszczędnościowe w  złotych i dolarach, 
nietylko jak dotychczas w godzinach przedpołud­
niowych, ale także w  godzinach popołudniowych 
od godziny 5 do 7. Wkładki yalicyjskfej Kasy 
Oszczędności oprocentowane na 12 proc. rocznie, 
mają gwarancję Państwa i wynoszą przeszło 
sfedm milionów złotych. Galicyjska Kasa Oszczęd­
ności we Lwowie, wydaje również puszki oazczęd 
nościowc. 1619

Zarząd Bursy Grunwaldzkiej TSL. w e Lw o­
wie ul. Królewska1 3, ogłasza, że od 1. września 
br. wolnych be dzietw? Rursie kilkadziesiąt miejsc 
d!a uczniów szkół powszechnych, średnich, prze­
mysłowych i handlowych, nadto dła praktykantów 
handlowych i terminatorów. Podania, zaopatrzo­
ne w  metrj kę chrztu, ostatnie świadectwo szkol­
ne. świadecwo ubóstwa i szczepienia ospy, skła­
dać należT'-.na ręce Dyrekcji Bursy w  terminie dlo 
30. czerwca-. Warunki przyjęcia1: 1) Ukońcizeny
10 a nieprztkrcczony 17 rok życia; 2 ) Opłata mie 
sięczna 50 zł., nadto jednorazowe wpisowe 10 zł. 
i datek na Bratnią Pmnoc 2 zł. Przyjęci uczniowie 
muszą się poddać badaniu lekarza Zakładu.

(d) Naglą śmiercią zmarł wczoraj Ignacy Lei- 
manow icz, szewc, liczący 65 lat, zamieszkały 
przy ul. Krzywczyckiej 5 a. Zwłoki Leimanowiczai 
odstawiono do Instytutu medlycyny s,..ck u ej celem 
stwierdlzeaiial przyczyny śmierci.

(dl) W ypadek na strzelaicy wojskowej. Wtazo- 
raj popołudniu na strzelnicy wojskowej żołnierze 
ćwiczyli się wyrzucaniu granatami. Ody pewien 
żołnierz rzucił granatem, a ten nic eksplouowtś 
obecny porucznik Hecht przyWiżył się, aby gc 
obejrzeć. Tymczasem granat w tym momencie 
wybuchł, ciężko raniąc por. Hechta i żołnierza Ja­
na Boguckiego. Obu rannych odstawiono do szpi­
tala wojskowego,

Kronika sportowa.
C ZARN I— M AK K AB I 2:0 (0:0).

(Korespondencja od naszego krakowskiego sprai 
wozdawcy).

Zay odly rewanżowe powyższych drużyn ro­
zegrane w  Krakowie przyniosły zasłużone zwy­
cięstwo lwowskiej drużynie.

Zaczynają Czarni, mając przeciw sobie wiatr 
silny i słońce; mimo takie warunki, uwidacznia 
sie zaraz od początku techniczna przewaga Czar­
nych, którzy wskutek złego stanu boiska, nie do­
kumentują swej przewag, cyfrowo W: pierwsze) 
połowie.

Boisko Makkabi przedst. się inko istna twarda 
skorupa, ostra, kalecząc graczy K z y  raj-lzejszym
upadku.

Po przerwie coraz większa przewaiga Czar- 
nych, którzy uzyskują przez Kopcia IV i Chmie* 
lowskiego jedyne pu.kty unia.

Kontuzjowanego ciężko zaraz na wstępie dru­
giej połowy gry, bramkarza Czarnych Winnic­
kiego zastępuje dzielnie rezerwowy Krascki.

Gra na ogół ambitna; ofiarna i fair, z wyjąt­
kiem przykrego incydentu kontuzjowania bramka­
rza lwowian.

Zwycięstwo Czarnych zasługuje tembardaiej 
na uwagę, gdyż Małek ab i krakowska po p> konaniu 
silnej drużyny „Biue Staar" z Berna Morawskiego, 
liczyła na pewne zwycięstwo z drużyną Czarnych.

Sędziował p. Wojakowski.

L W Ó W -K R A K Ó W  1:2 (0:1).

Czternaste zawody o puhar Żeleńskiego mię­
dzy reprezentacyjnemi drużynami Lw ow a i 'Kraka 
wa, przyniosły zwjciętuwo (przypadkowe) repre­
zentacji 'Kralkowd,

Lw ów  wystąpił w składzie: Winnicki (Czarni), 
w bramce, Kmiciński (Cz.) i Redier (Jiasrn.) wi 
obronie, WitkowskK Cz.), Kopeć II. (Cz.) i Schnei­
der (Hasm.) v/ pomocy, Werter (Hasm.), Chmie­
lowski (Cz.), Steuermann (iMąsnt.), Kopeć IV (Cz.), 
Muller (Cz.) w1 ataku.

Skład Krakowa: Mahler (Jutrz.) w  bramce,
Pyehowski (W isła), Markiewicz (W isła) w obro­
nie, Zastawna alk (Crac.), Gleras ( ‘Wisła), i Alfus 
(Jutrz.) w pomocy, ‘Balcer (W isła), Ciszewski 
(Crac.), Reyrnau I. (W isła), Chruściński (Crac.), 
Adamek (W isła) w ataku.

Grę na boisku TS. Wisła' rozpoczyna Lwów, 
mając słońce i siLny wiatr przeciw sobie.

Pierwszycli dziesięć minut przewaga Krako­
wa1, lecz wszelkie ataki rozbijają Gę o świetną 
obronę i bramkarza Lwowa.

Lwów, caraz bardziej przychodzi dio słowu, 
stwarzając groźne sytuacje pod bramką Krakowa, 
tak źe poza pierwszym impetem Krakowa, gra 
w pierwszej połowie otwarta z obu stron.

Kontuzjowanego ciężko obrońcę Lw ow a Reu­
tera, zastępuje dzielnie Bawling (Cz.).

Tuż przed kńcem pierwszej p o łow i, zdoby wa 
bramkę (Mai Krakowa Chruściński z podania Adam 
ka, czego bramkarz Lwowa, rnwiąc słońce prosto 
w, oczy;, ule mógł obronić.
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HemsMl inH Kredytowy*
Dsls d czerwca 1925 r. odbyło się XJlI-te Z w y ­

czajne Walne Zy.romadrŁenle akrjauarjusećw Ziem­
skiego Banku Kredytowego, pod przewodnictwem 
PreŁeaa Rady Zaw iadow ca} u. Dra Jańa Gwał- 
berta ParwłfkoiwsSieffe który zagaił obrady, pa- 
c e n i  z a b r j  głos Dyr. Dr. Ernest Adam, adosytit- 
t?o poszczególne iJrrycjo lwlateau, craji rachunki 
sirat i zysków za rok 1934 ; następni© prezydent 
Józei Neamann przedstawił podane poniżej \vj 
słownych aarysasff sprawozdanie Rady Zswist- 
dowcżeś 'w iaa z ostoją Komisji Rewizyjnej. Nad 
soraswoedwiwn rozwinęła się dyskusja, iv której 
zabierali gtw> pp.: red. Fryiirsy, dyr. i r  Próduilc- 
ki, radca Getter, dyr. dr. Adam, pooasin uchwało- 
iw jednomyślnie abwiułorjurn dla Dyrekcji, jafco- 
teź wniosek Rady Zawtedovvvzej na pmilanie 
Wikaafcaieiżo zysku w kwocie! zl. 72,724.70 na r«t- 
cminek roku 1925.

Na wmloeok Dyr. Dra Zdzisława Prócbuidde- 
go, itdtwi*U>rnJ zmianę szeregu paragrafów stała- 
tu, celeci uzimjifbiiia go z nawa ustawą bankową.

Hswfypiite wybrano do Rady Zaw iadow co} 
nowych ckIc-uLów a mianowicie: pres. Jóa&ia Neit- 
niauiia, Władysława Kaściedskieiło i Hermana 
Latńfeata (wezy&tkich powtórnie), orutt wybrano do 
Kca.dsfl Rewiayjne.i na rok 1925 ust. Dra Poratyń- 
skiega, Zp a  rfcińskicyo i iri.f. Beidft.

W yc!cy ze sjjtsw ccdtola Rady Zawiadoweze]: 
Kapitał Aksyjsy BarsŁ'% -kt< r.y z kc-uwaii roku 

1933 w„rattóif: Mkp. J,d5C.0<s0.(HjÓ.— , powiększony 
R o s ła ł w  t t k “  Śfrmvvf!zdiPWrjtt raa po&itawio 
uchwały lfc<tawjiKzaS»egi5 Wałtresw Zgromadzania 
ak.^«arttti?ów a ftwa 16. pattkieruŁi 1923 raka 
i zezwolenia SAb {slenrtw* Skmtra dr. kwoty 
!\Mco. ^SeaffOO.ufiO.-- Po pi z*iSZKccws»niu majątki: 
Tawjnrywtwa ttai wakuę yłctr»wą. dekanatem 
rcliwnię Mcrazv jx *p }&**«(,■ W alni^o Zgroroadseiia 
'akcjaoai&tsaów. z dfcia 7. httego ł9?» r„ kaisit.it 
akcyjny ©Raku wynosi uDeMfe- zf. 3.Gu@.030:—.

fUKJtiiORo resursowe, które w yoosiły 31. grud­
nia 1P33 r. Mkp. 2,625.507.!>3?.2ó wzrrały w r. 1934 
w okrawie nark. ttc, kw. kikp. 1 M 2 .ftk i& i7 .4 & M ; 
pa p raa»,a :cw «»H i n.agątka T-owar^ytrtwa na wa- 
■i.tę zlotową, uchwalą I4*«,iwycsrapic-
go W aioos* Z«f»c-.!>afe.m» z 7. hik-go J925 r. fun­
dusz® M M rw ow c Banku wymsafe zł. I3i35.792.47.

O sJhi#1* : V r«V,i jicrawBwdatt czym posiadisl 
‘ Bank Oci& iuiy: w Cieszynie, Czę-
strsliawla, Oda^sł i. -KoJoriiyjf, Krakowie. Krośnie, 
]jJib!44e, Tarsfewic V.'arszav,'ie (dwa Oddziały), 
era* EfcatOfty-JtiFy w Zakopanem i udyiii.

Forttel wekstó-wj- Banks wykazu};? t  końcem 
roku ps v»$»^cewju rreskontu w Dairku P-stekiu* 

'kwntg ał. 1,443 ?&*.*»
D as l Ki(i»t*taey wyka.auj* a krniccm roku 

1924 .>hM< irttoftm k . wfiteyiet.wknych
zł. 6tldSS.4f.

W  raku 1925 udzielono już pożyozek atota- 
wycii ba łącuną sumę zł. &40.000.

St«n wkładek na książeczki oszczędności wy­
nosił dnia 31. grudnia 1924 r. zf. 1,577.325.48.

Odsetki przyniosły zł. 946.083.96, prowizje z 
Interesów bankowych zł. 723.607.04, prowizje zaś 
z interesów konsarciałnych zf. 265.428.65.

Wskutefe w-zrostu drążyłoś', zwiększyły się 
znacznie koszta lis-utMowe i wyniosły w  roku 
sjuawuzdaworyiu 521.931.33 zł., or<cg [>ozycje
Plac zł. U18.95R.54.

Cyfry te obejmują zatówiia wydatki Centrali, 
lakoted, wszystkich Oddziałów Baidoit.

Tytułem podatków i nafeżytośel skarbowych 
zaigiatotio w  roku spraiwoadawczyra zł.312.e7233.

Radtunek niefrchmnrści vs yk"tsany jest w  ro­
ku "irawmadawozyns kwotą z,f. 4.406.009. — t obej- 
muó» realluość we Lwowie, ul. Jagiellońska 2, ul. 
3-go Maja 5 i ul. Łyczakowska 37, w  Bydgosrezy: 
uL Js£i‘:]lcń;,ka 22, w  Odkiiskis Hulzniarkt 4, w  
Krakowie: ul. Floriańska 32, w W arszawie: ul.
Elektoralna; 1, i ul. Marszałkowska 96, oraa ce­
gielnia w Krośnie, magjz-ypy w Tarnowie i grunta 
w Krakowie wir!. 131,3.

Prócz wyżej ' Wikażąnycłł uieruc.licuuaści, po­
siada B-mlr, ji»ko lofcajcfa fundussów bieżących, te- 
r‘ t:y irdr.e suc pod Warszawa, obejmując*! <4j« ża­
ry 144 morgów, użytych narazić jeszcze pad upra­
wę ro-Ii.

Dział psrcolanyjuy ■ rzejtrowadził \v, raku 
Siiraw ozdawcayni parcełajcię 610 morgów:, zaś za- 
paz afJffii oadaucj do parcełd^S w dra-ize St<irr:i- 
r j ł  ci, wynctó trą rok 1925 w I9-ut rtbiektach ogjó- 
liiłń tfkiua 6A00 morgów.

Dz1*? c i łi ie1 ",vy zaopiatrywai przemysł bro- 
w arnk«y  w kraju w ctanłnJ, ora* imie surowce i 
artykuły p^irzebru- dła 1,'grsż przemysłu, eksoor- 

jtewał również poważuą dość chmielu afftgr^ia?
Ifełsl dr®g< wy. sosiaiiigjocif zridazny park k « -  

’lejki \v»ak*..!er«wc»i, jafeateS sautrowisJts w Saktibo- 
• »<*, r-8 w  Ch d<v toach i- DeSat^ciie, oras ka- 
niieniołi iny w, '1'mrce, dostarożsyl w  r. 192* pirae- 
:■«?.U: 5.fe!Xj wąfonółw szutru głównie dla gmitr, 
PftastłwowyeJi zarządów dro-gewych i tUa* Kdcji 
P«iAstw*twydb,

rrz*dsi*<6o,w « a Przewiy:ławe w. liczb ę oko­
ło 7ft, któro się o Ziemski Buuk Kredytowi- bez- 
Licśrcdfiia- i pcirednio opierają, w ykasują naogól 
mftisi przedittjiwiouycłi pcrprziedaiiu trtkiaośoi, wlel- 
k* żywotność i odswncśó. które rokuj? najlepsze 
naSJaie.te na przyszłość.

Wiele z pośród nich przewaiutów ak* już ma­
jątek iswdj na zfotc, w kurnych przew ;:iutow'auis- tff 
jest wj- tok-fc.

Tak więc dzięki irrze ważnie sędziemu, pub ar 
I ozsistai w Kraików ie, by w' diniu 6. września bf 
prKoiiieść się rra ł&że ziraowe do Lw ow a1.

Publiczności przeszła 6006 osób.

CRACOYI.A CZARN I, W ISŁA- LKS.

O lbrzym ie atrekcV  w e L w o w ie !

W  czwartek 11. czerwca 192-5 o  godi. % pop. 
w Parku Sportowymi I. LłCS. Czarni odbędą się 
nsd^wycaaj intemsrlące zawody Cracowia— Czar­
ni, przedstawiające się jako atrklocjmi sezonu. Cra- 
cevla ;uia|d.ije się obecnie w  doskonalej formie, a 
zwata w  Pciiice jaCto jedna z najelegantszymi dru- 
ż'Sti —  nie mwiedzis ifokładamyjdi w  niej liudziejL

.Czarni pekonani w  niekompleinym składzie w; 
Krakowie różnicą jednej bramki (w  stosunku 3:2) 
zeesbeą się nape wno zrewanżow ać i abec nie ną 
swem  boiskn odnieść zw ycięstw-a

Obydwie drużyny dają gwarancję pięknej 1 
zaciętej wałłd —  gdyż zawody tych drużyn, cie­
szące się. rStugtóetni? tradj^cją, małożały zawsze do 
najcickaw-szyrfj.

Po  ^wetóadk -Cracovia. -Czarni o fiłęd? się o 
Sftdls. 5.30 rozstrzygające zawady o mistrzostwa 
grupy zachodniej między W isłą a LKS-sem. —  
Obydwa zawody te budzą olbrzymie zaintereso­
wanie i przedstawiają się jako „clau“ -. sezonu. Tłu­
my pu&flcałcsfeS pospic«*są ra  btósko Cza.ru ych 
by zobaczyć piękną walkę krajowych najlepszych 
drużyn. Bilety zakupiono na zawody Cracovia—  
Czarni s? w-ijfkne również ua zaW-ody Wisie— ŁKS

Za w ody  o w  ś  trzos t u’o łdasy „B “.

,;OrIęła'‘ —  2:1 (1: i ) Gra y> pierw-
saicj połowie wyvówH*na, iw u irg lej przewa- 
ga  „OrfąS**: „B ia lf1 strz-alają bramkę z kania 
go. Go m orów  7:3 dla „C rląt“ . Sędzia p, Bo­
ber barefco dobry.

Dentystyczną' K- S. —  „Polon ia" 2:2 (2:0).

W y*c f£  w o^w ddzlf] ICO km.

ni*a:dwofaiiikr w nied-iHelę, dtiia 14 czerwca. 
StŁid !U!S geścelci! -Gródtsckftn obok s ta c ji  

Hadiifcyeae za Gródklom goifż. 6.30 rano, - »  
Zgłoaatnia tylko do 10 czsrw-ca wiecznie u: 
tiim y  WabrSritowicz, Późnlejsz©
/.yJoscenia iikjwain®.

Komisja siKwtowa L. T. K., M

—  Myślisz tylko o zabawie... Jeslern 
newny, źe w dniu, w któ.-ym umrę, będziesz 
się także bawół...

—  Tak, papo, ale z płaczem!
C ,L e  R ire“ , P a ry ż ). <

W  drugiej putewie, Wojem (Cz.) ztwtspuje 
Wortera; gra eżycni się'coraz bardaiej. -przyj,.>- 
sząc ż.wobia lew lut rkuł? przewagę ffiWrrwa, aż 
do kgńoą.

Sętfek* —  w*ro-wa»łz«iiy w błąd prz.ez krzy­
czącego ChrRŚfcbisfeiego, który jak sąflp po meczu 
oświadczył krzyezał f łoś»q .,fcid-“, tetłt sobie cP.a 
.sportu. dyklujt: karny rzut na niekorzyść
Lw ow a, z esNUf# njeinw&K, uzyskał Zasta-wniak 
drugi ituuafct dla Krakowa.

Minta stracone dwa punkty drużyna Lwa-wa 
mając w  rp -w j składzie ikie*ięciu Cauinych. 
atakuje arnhituie bramkę Kraków iaii, uzyskując 
przuet Sicuermajłiu peiyną bramkę.

Rorrezcutłcj* Kraków s pragnie utrzymać wy  
nJk diwńoh do jeAicgo za wszdką cenę i muruje

;swoją bramkę, ściągając nawet Chruśc-inskiego z. 
ataku, jąfeó trzedego obrcikję.

■DlatcgOf też W M lk  c> frdwy nłe odpowiada 
wedle warMści obu dntżj u rc-żrescirtncyjuy.ch.

W dV.;rżyifuc Iwow.skiej slabsr.yłrt był atak, na- 
MKmiast bran/akr/,; óbrr.o# i Rtnuoc 'ś ^ s  zo siebie 

.wfzystko',j.yra:ę:C liŁśdłjy ycKaj arnbittiic i ofiarnie.
Drużyiia Krak»wi..u o sl^elocie W isły , przed- 

.sławiała Sfę przeciętnie i nie okazała się tak •sroź- 
ń?, k k  M rt-klsinOwańp.

?ę©v« Grabów „ki z Warsąawy. slaby, d.i- 
wód-em czego, iest raki, kc îa zapytanie za co  
w f»k iw le  podyktował rżut Titniy na un!;cr;iiść 
l wow*, ośw jftdcży f: ,.Ja n faściwle i*ie wyznaję 
:r?ę fraf foidsdi krakowskich, ais trudno, nie mo­
głem się cofnąć".

X
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ZAPISKI.
Na pólkach księgarskich ukazała się nowai 

książka Ferdynanda Goetla, zawierająca: pad 
wspólnym tytułem „L u d n o ść " dwa opowiadania: 
tytu łow e i „Schn.erzenrcich-1. „Sdim erzenreich“  
jest mianem psa)—przybłędy, w ychow yw anego od 
mialeń kości przez obóz jeńców aastrjackid na 
Dalekim Wschodzie rosyjskim. i.osy j>sa łączą 
się w1 sposób dziwnie tajemniczy z  losaBni obozu 
jeńców i niedalekiej, niepr tychylntj dla Jeńców, 
wioski osadników rosyjskich. „Ludzkość" stanowi 
historję przemian psychicznych gor. kniałego p ro ­
fesora— jeńca uciekającego wśród niesłychanych 
trudności podróży przez Persję do kraju. —  Oba 
e p „  yiadaaiia cechują znane tsż szerokim  kołom 
czyteln ików  za lety  pióra Osetią. (Nakład Q »- 
betnnera i W olffa ).

Jerzy Ostrowski, atu tor , Obok ż y d a " ,  m pisał 
jednocześnie dw ie nowe pow ieści: „C horąg iew  na 
dach u “  i „Sztandar na maszcie11, które niedawno 
w ysz ły  staraniem firm y wydaw niczej Gebethnera 
1 W olffa . Pow ieści te ukazują czyteln lkotr dw ie 
strony psychiki polskiej „Chorągte w na dauhu“

to dzieje Zbigniewa Karczewskiego, przedstawi­
ciela miękkości i chwiefnaści diuszy polskiej. Około 
tej głównej postaci, ukazującej się nam w coraz 
to innych sytuacjach życiow ych , zjaw iają się i 
znikają liczne sylw ety tyjpów, chwytanych przez 
autora „na g c r ą e j f l  uczynku" procesów  psychicz­
nych „Sztandar na! masecie11 ukazuje nam, prze­
ciwnie, całą tężyznę duszy polskiej nie zw y ro ­
dniałej w  niewoli, lecz właśnie zw artej w  sobie i 
zolbrzym iałej wśród walk i tęskonty za ojczyzna, 
której to i nocnej duszy przedstawicielem  jest bo­
hater pow ieści Tcanesz Krzesz, w yw fe s z iją cy  w o  
Jtfl-.j sztaadar .miski ną m mr*e okrętu, mknące­
go  jak.... „pocisk ku now ym  przestrzeniom  d1s% 
naszego zo łbrzym iałego (fucha11.

Ukazały się nowe tom y ,JPism“  W I. St. R ey ­
monta wydania zb iorow ego a przedm kwy Adama 
G rzym ały—Siedleckiego, a m ianowicie: t. XV I. 
„A v e  Pctria “ , zbiór jo w c ) 1 t  XVII. „M arzyc ie l1* 
szkio pow ieściow y I dw ie nowele, (Nakład Ge­
bethnera i W o lffa ).

Panie Jul ja Baranowska— B orow a 1 Jadw igę
W ierzb ińsk i opracowały „M etodykę nauczania 
śpiewu w  szkoje osólnc kształcącej111 Podręcznik

ten zapoznaje nas z treścią program ów śpiewu 
w szkole powszechnej, średniej i w  semtnarjum 
nwuczyclelslkiem potem następują uwagi ogólne o 
nauczaniu śpiewu 1 mur/yki; dalsze zaś części 

1 „M etodyk i11 zaw ierają prowadzenie Ćwiczeń, nam* 
chanie teorii i wskazówki dydaktyczne. (Nakład 
Gebethnera i W olffa ).

(d ) Miesięcznik fotograficzny. Już okazał się 
piąty zeszy t tego pisma ilustrowanego, pośw ięco­
nego sztuce fotograficzne! a w ydaw anego przea 
znaną firmę Barw ik ł Borzemski, Zeszyt ter  z a  
w le-a liczne artyku ły fachów e oraz piękne zdję­
cia fotograficzne Józefa Puchalski ?g&: łabędzie,
>»nret, schronisko i gajówka. Redakcjs mleśal 

się w  kantorze Barw ika i Be ze niskiego p rzy  ttf. 
Kopernika 1. 18,

Nac/.elny redaktor:

 BRO NISŁAW  LASKOWN1CKI. 

Odpowiedzialny redaktor:

JÓZEF KRZYSZTOFOWICZ.

1  E  U  N A T Y Z M
G O & IĘC , POSTRZAŁ, N ER tb C B O LE , Ł d L  Zlg- 
BÓW , B Ó L G Ł 9 W Y  — usuw a szy b k o  i trw ało

od lat 25 zaszczytnie znane naci-ranie p. n.

I C  f t T I O M E ^ T O L ,
(p ,aw n e  chroniony).

Codziennie napływ ijące pódrię- owai od uzdrowionych i itesty za 
strony pp. Lekarzy, Klinik i Szpitali świsdczą najwymowniej o war­
tości leczniczej tJgo środka — Cena flakom, wraz z opia m utycia
2 zł. 40 gr. —  IC IJT IO M E E Ś ^C I w *zędz'» do n a by cm  1 ib wpró«t 
E U C O f lą T d k J t lN  CHE. AP1S< 1 S Z Y N Ó N il IśDELMŚaNA

i  y a n a c n z E  1U7

I0 T0 SY 
lObG 
OlSSBli

O d  5  X  M a
Bez kompresora 

Niezawodny ruch 
Niskie ceny. 

Gener. f.u.tępatwo na 
Pol. ke 1226

•folon* Śp zs e.
Lwów, Pasat Mlko- 
l&acha. —  Te!. 115.

W  chorobach  sL ó rn yc t I w .n e ry  xn. i n  k a b ił t

Dr RI.I1L I M M I - H M i
ordynuje p l. Halicki 7 (nad Kaw. Centr.). Te' *1-30.

21774

S p e c j a l i s t a  chorób shórnyih IPlr. W. LAlff KPTi -W
renery .znych 

fc. i m  L 'Ł .n*' dar-
  matoL w  B arto la
L w ó w , %jf Its iu slca  3 7  (róg Slowa-kiegoh Leczenie 
w łosów ,plan, znamion, o la  troUzŁ lampą kwarcową.

l i t e

h h i  twarzowe „Denna'
hygjenłczny, liljowy. ogórkowy i " o  go  V»niu, znane 
ze swej dobroci. Wszędzie ilo uabyota! 15153

SLrGtuUcL tfS-yba *
n a j t a n i e j  —  polec i 1593

0. P Ekiiiira, Iwis, ifkitnii 4
naprzeciw fabryki kufrów Roscnzwetga.

K A  B f i T Y I  M A ł f c f Y I
ZvKLóiD KRAW-ECKI B. D O 1 U
L w ó w , Ul. L yczak o t Ska 19, poleca P. T, K lienteli 
iwój odnowiony zakład z i <p .trzony w  najmodniej­
sze sukna 1 ub iory . 1̂ 11

B r t P  R O £ 3 T Y  2 S 4 8 A R M I S r H U O m . S S S
pod kierownictwem szwajcarskich sil fachowych 

wykonuje 224S1
K . O U TYERM AN , i  • '  s tu sk a  14 . Tnl. 1 !-81
Roboty z prowincji wy oauja aię natychmiast.

Wledeft. C ln g a n c K o  u m e b lo ­
w a n e  p o H d  jn  z  w iK -  
t « m  J< wynajęcia. S*er»- 

s ie i i  N d K h i t i ,  W i e d e ń  V III. h i ą i i g s r i e  1.
20660

■ cia:?, ICjks pjloura
wszelkiego rodzaju. Meble Upicerowane, dywany,

chodniki i t. p., polcc» najtaniej 1443E. MliHBMT, Lusdu?, Sraiarejwsli a ł.

X  j A l

I
U li  WIE i
papę ftdcłf m ą  ilzBlauyiną, daelióaikęUp.
sprzedaje wagonowo i detaliczni: po cenach 

umiarkowanych

. M i s i i i n l ś  Ż ó ł k i e w s k a  7 4 , obi k 
f f 1 i  cerkwi —  telef. 1485.
U d 7 , I e t a i n y  K r e d y t u .  1414

sa
i

•‘jo S Iia  F laa i Slâ an* i MSiml
n f S P ł i ^ l i l S  e m e l j o - y s u  I fa iu m ln h w a
MA to  - l i n  w najlepszych gatunka-h poleca

M a r i a n  B L o ś c i u l n

L w ó w ,  C z a r n i e ć  K i e c o  1 . 1584

E f  0 F| T a  —sztlk iej jakości, l e t k a  że’ izne i mo- 
A A 1 5 M m I3  ,-iężne. 4 Ó Ż e C lk S  dziecinne kraiowe 
i zagi ,ii< zi e, z powodu a ks- nacji p ,  cei ach znacz­

nie zniżony h p leca M a d  r z y n  m e b l i

S  T  £  I L  i  . p ó i ł i a
L w ó w ,  u l 1 c a  K *  z i m i e r z o w s k a  2 8

(obok gmachu 1 ’. Policji), 
w a g a :  Ost bom godnym za ifanfs udziela si< 

kredytu.

I W O L N E  P L  'S£sl) Y  k> “■

p w iA  H isiim
poszukuje biegłej U t H C f f - f f l S ł k ]  i StQ> 
n o t j f p B t k l  do całodziennego za ęcia, a 
reflektuje tylko na siły tlRgUt/gftfne I p ltrw - 
CHOl^ęulllS. Oferty pisemne nałoży składać 
do Centrali Ko espondencyIno-Reklamowej 
Towarzystwa Dziennikarzy PoiskicK we Lw o ­
wie, ul. Ko-alnicka 4 22164

C P  :O P C \  do praktyki i lęcian icznej przyiKC  —  pterwszeń- 
stw o inain synow ie k o t la r z y . EcWslfenia: Michalski -
Sobieskiego 11. 223( .

KU ChARICk rutynowana do zb iorow eso gospod— »tw a I siu— 
łą ca  na dwumiesięczny yy ln rd  potrzebne. Z j l r  ren la oś  
3 - 4  popoł: Prov. iantonm 3, p a ilc ł u i'v  d u n  2M£3

FR YZJE R K A  damska i tn in 'kurzystka na sezon do Zako__
panego potrzebna. M : Borycki. ,5fS

BU CHA! T fiR A  (rk ę ' bilausisty, tylko s i ‘q p lrrw  zorzedna ua 
dobrych w afn in iicli przy jm ie n s łyd im ifs t firma 1'QN1S -

U

Łyeaakowska lOfl. 22293

POM OCNlIvOV/ i ciifopców płatnych do w yrobów  masowyob 
przyjm ę, Batorego 9. / M ~

P R Z  JMP, kcrh.irkg f crd: q dobrze go i.la cą . Zgm .zenia
m iędzy 2- 3 K rśa id M h  15 D ozorca wskaże. 2Z4P3:

NAKŁ kD ACZKA zdolna zostanie p rey ic la  w  drukarni S ch lł- 
friga, Sykotuska 24. —  22459

PO M O C N IK A  i prakt: kasta z branży fa rb ow e] poszuJ uie 
firma Hak, Jagiellońska 30, —  2M50-

S Ł U M C  A do w szy-tk iego  poszukiwana zaraz. Pghuaać sic 
u!. Listopada 45 I p. na prawo. 22183
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Ł  jak o śc i ty lu ©  n a jp rzed n ie jsze
S E

o o t i b i  n n i im i m m w
N S E -B Ę D N E  OBUWIU PŁOCIUżfKM NA  LA TO !!! 

DAMSKI E ,  MĘSKI E  i »>ZlE€INrtE i OLA STARSZ/CH PA&
S P E C J A L N O Ś Ć  S A N D A Ł Y  r o l k o w a n a

P O l ECA CH RZEŚCIJAŃSKA H U RTO W NIA  O BU W IA  1361

l w ó w  i  — » - „ ' i i z ^ z r r r  i  

1 7 H E K  34 | , . H B  R  - £ V ‘ I K K f f IK  34

:m zi. DiiEifisiE
i v ięcej mogą zarobić

p a n e  i p a n o w ie
w y m .j  ri, zdolni i inteligentni jako

AKWIZYTOR*!'.
Zgłosić się w  Administracji „H ig jen a  c ia ła ” 
Lw 6w , ul. Laon a  S ap ieh y  L 9, Reprezen­
tanci n a  prowincję poszukiwani. 1596

PO TR ZE B N A  zaraz kucharka lub kucharz i uzdolniony bu­
fetow a do restauracji Koskldgo obok dworca w  Brzucho­
w i cach. —  — 22397

P IE LĘ G N IA R K A  *  dobrymi św iadectwam i przyjm ie posadę 
Od 15 czerwca. Pełczyńska 5 1 p. drzwi na lewro. 23414

ZA K ŁA D  dentystyczny poszukuje praktykanta. Kopcowa 4.
—  -  —  —__________ —___________________22403:

PO M O C NIK  fryzjerski jako te ł fryzjerka  znająca się rów nie i 
na jn o ^ T u rze  zostaną natychmiast przy jęci. Zgłoszenia: 
Józef L.umenadorf, Borysław . 22435:

A G E N T Ó W — inkasentów przyjmie! biuro Dzlałyńsklch 6 . —
Kaucfa KI z ł. —  —  22409:

AJE N TA  (tk i) p rzy jm ie M. Goldman. Kopernika 17, 22413:

ZD O LNEG O  SAM O D ZIE LNEG O  kowala specjatlsty na re­
sory autom obilowe poszukuję zaraz. Zgłoszenia Ossoliń­
skich 13 w  podwórzu. —  23427:

G A R B A R Z A  fachowca poszukuje Fabryka skór Jwi Po ll- 
słuk i Syn Z łoczów  (M ałopolska). Reflektuje się na sito 
ifa lężycia wypraktykowaną w  garbarstwie chromowem I 
dębowem i umiejącą k ierow ać ruchem w  garbarni. Zgło­
szenia z  opisem życ ia  i z odpisami św iadectw  oraz z
podaniem wysokości żądanej płacjk __  22431

POSZUKUJE się uzdolnioną hafciarkę. W iadom ość: Bourlar- 
d;< 4 —  —  — 22439:

furmana kawalera po- 
22496:

DOZORCĘ bezdzietnego na pensję 
szukuje Biuro P racy. Rynek 29.

PO SZUKUJE się praktykantkl lub młodej urzędniczki do
błura ruchu Zgłaszać się w  Fabryce Żarówek ,.ŻAREG“ . 
Lwowskich  D zieci 25 t t  świadectwami m iędzy 16—2 przekf- 
pOtudtniem. —  —  —  224V-{:

POSZUKUJE się ajentów (tk i) za wysoką prow izją celem
odwiedzania prywatnej RljtiiteH  i przy jm y w ani a zleceń.
Ustne ztfłosr^nia m iędzy godz. 10— 12 przeJpoł. i 5—6 po- 
poł. .GLOBUS** L w ów . Kościuszki 5. 22487:

C H ŁO P C A  DO P R A K T Y K I przyjm ie firma U. Pauzcr, K o­
pernika 17. —  —  —  22503.

M UNDANTfcj piszącej blćgle na Remingtonie poszukuje na 
czterotygodn iowe zastępstwo kancelaria adwokatów  Enisa 
i Sokalcra, Zytmur.towska 12 22502:

KU CH AR K A  energiczna, pracowita, z  dłuższą samodzielną 
praktyką w  w iększych  kuchniach, zostanie przy jęta  z  
dniem 1 lipca. Zgłoszenia: Kuchnia T o  w . Bratniej Pom o­
cy  Studentów Politechniki. Leona Sapiehy 12 (subrryny).

—  — — 223*37

SŁU Ż Ą C Ą  z  gotowaniem potrzebna. Pańska 6, cukiernia.
— — — —  — 22471

S ŁU ŻĄC Ą  z gotowaniem przejm ie zaraz Pordesowa, Koper­
nik'! 14, Oficyny II p. 22453:

P A N IC Z E  do praktyki przyjm ę natychmiast. Magazyn Kol- 
patia. Piekarska 1 B. 22-150

ZDONĄ sprzedawczynię p izyjnne natychm iast M agazyn KcI- 
pana. Piekarska 1 B. 22449

na \fr.kaey]ny kurs ks ięgo­
w ości kiip.EEi.iBj I bank^wef

SEHraflSteti IShBiłSfcRfs
o d b y w a ją  s ię  c o d z ie n n ie

we Lw u w lr ul. Ntecala l, S.
2 Ł «

TEC H NICZN A  Szkoła  Korespondencyjna —  Kraków . Ber­
nardyńska 13, p-rzyjmujc wpisy P : P :  mechaników, ślu­
sarzy łtp: na w ydzia ł maszynowo— elektrotechniczny. — 
Uczy w ysyła jąc m iesięcznie w ykłady drukowane do swych 
uczniów, opracowane p rzta  inżynierów  —• profesorów . —  
Koszta nauki .minimalne. Po  roku egzamin przed komisją 
Inżynierów  fabrycznych. Na w ysy łkę programu posłać 50 
groszy w  markach, w  liście poleconym. 15,31

CO D ZIENNIE  W P IS Y  na czterotygodn iowe lekcje w yrobu 
dywanów smyrreńskich —  perskich ręcznej roboty. G w a­
rancja za wyuczenie. Koncesjonowana W ytw órn ia  — ulica 
Sobieskiego 28, II : p : Nauka odbywa sic w  Jasnej —J 
liygieniCMiej sali. 22392

KO N W ER SACJI, literatury, gramatyki, francuskiej, nie­
mieckie! — udziela dyplomowana nauczycielka. — U lica 
Sykstuska 43 A. I I :  p: 22324

Ę g M m i n  U J S tE J r  ? y  ijU nej k e ie
J o r d a n o w s k ie j ,  ul. L is t o p a d a  19. odbę z losę

1 0 .  ó a e r w o a .
Zgłoszenia i w p i s y  do pięciu i:la* jji nazjalnych 
i do czterech Mas powszechnych przyjmuje codzien­
nie od godz. 5— 6, Listopada 52 S ia r fc ą d .

22142

W Y U C Z A  1 lN IO  lu ftu  m a s zy n o w eg o  po dom ach ru tyn o w a ­
na hafciarka. Towarnicku. ul. Łozińskiego 4 I p. o u  22475

S ZK Ó ŁK A  H. M A K Ó W IfC K IF I ul: Bajki Z7 oe fa s za  że ypi- 
sy odbywała się codziernid od 12 -1. 1617

M A T E M A 1 V K I. fizyk i, przyrody, chemii —  udziela profesor 
eimnazialny. Antc.rieso 7, I . 3— 4 sadz. 22441:

PKZYGOTLrJR do eaz.minw d< zk o fy  kłdęukiej. Zsrlosac ni.a 
do Adminisłracii pod ,,P iiD AG O Q “  22415:

& a y i i £ »

S T U D E N T K A  unhy.cjsytęfoi lotnanistka poszukuje na wakacie 
hKcji -we tanowie lub na w yjazd . Zgłoszenia listowne do 

.AUui: 'H ic k u  poA R O M A N IS TK A . 222u2

B E Z P Ł A T N E  lekcje czterotygodniowe wyrobu dywanów 
smyrneńskich ręcznej roboty z  gwaraucią z *  wyuczenie 
ty lk o  dla inteligencji rozpoczynają się dnia 12 czerw ca ; na 
które zottanie przyjęta ograniczona ilość pań. Lekcje od 
2— 4. od 4—6 i od ó —8-niej w ieczó r; w p isy oraz in­
formacje ctd 10— 12-tej i od 4—-7— me] w  P ierw szej pol­
skiej koncesjonowane! w ytw órni dywanów  Karola L itw i— 
now lcza L w ów . Zyb lik iew icza  16. parter. 22492

LEKCJE matematyki przyjmuje słuchaczka uniwersytetu. — 
Zgłoszenia pod „M A TE M A T YK A ** do Admin. 22459

y i  ZttUB"C n  I ZNALEZI9N&P3
ZG UBIO NA książkę wojskową na nazwisko W łosiński Józef 

wydaną w  PKU . we Lw ow ie  oraz dowód osobisty, unie­
ważniam. 22335

D N IA  I czerwca zgubiono portfel z  dokumentom! wojskowe- 
mi i świadectwem w ysw ołin , fotogra fie na nazwisko M a­
rian Ostrowski. U czc iw y znalazca zechce zw róc ić  za wyna­
grodzeniem Sygu iówka \wielka, ul. Sobieskiego 7. 224551

ZG UBIO NO  obrączkę ślubną w  drodze z  Zyb lik iew icza  nu 
Akademicką. Łaskaw y znalazca zechce zw róc ić  za wyna­
grodzeniem Kącik 2 1 , TertU . 22454:

3 f  JUJE lftST  * 4

M ŁO D Y , przystojny inwal/Ja, fachow iec m ający interes W 
ruchu i pensię inw. pragnie poznać pannę łub młodą sym­
patyczną w dowę. M ały posag wym agany dla wspólnego 
dobra, ceł m alrym .: ty lko  poważne zgłoszenia, m ożliw ie
z fotografją do Admin, W ieku pod „A .  G .“  22271

M A TR Y M O N IA LN E  pismo „Fortuna**; „Y c rs a l"  świat to-3  
warzysk i umożliwia zawieranie znajomości towarzyskiej 
i małżeństwa. Nr. 55 wyszed ł, Cena z  przesyłka 75 gro­
dzy, Redakcja: Kraków, Rynek 11; W szędzie  do nabycia J 
również na stacjach kolejowych. 151 i

P A N N A  lat 30, wesoła i sympatyczna, krawczynla, poszu ^  
kuje tą drogą męża na stanowisku do lat 45 posiadającego 
mieszkanie. Pow ażne zgłoszenia pod KRAW CZYN4A do 
Adra: W ieku Now ego. 22303

IN TE L . P A N N A  z  brakli znajomości praguio tą drogą nawią­
zać znajomość z  int. m ężczyzną o prawym ciiarakterze w  
cfju  matr. Zgłoszenia do A  Am. W ieku pod „W IA R A “  22444:

RZEM IE ŚLN IK  lat 40 zpwr/.e znajomość w  celu matr. S 
panną lub wdówką. Zgłoszenia W id )r N ow y pod ..RZE­
MIEŚLNIK** —  — —  22477:

P A N N A  Jat 24. inteligentna, przystojna poszukuje w  celu ma­
trymonialnym m ężczyznę inteligentm yo na dobrem stano­
wisku cd 25—30 lat. Pow ażne zgłoszenia nadsyłać nad 
,,LE N A “  do Administracji W icku Nowego. 22440;

P A N IĄ  b!ondyt*Vę w kostiumie pepita idącą o 7 rano w  po­
n iedziałek ulicami Zyb lik iew icza , ̂  M ikołaja, Fridriechów na 
główną pocztę upraszam o możność poznania. Poste re­
stante Główna poczta pod „Z D Z IS Ł A W  O R SK I“ . 22426:

P O Z M A iT S

FO R TE PIAN  do ćw iczeń . Szeptyckich 3, Puchalska. 2203$

SUKNIE, .szale, abażury; 'powinszowania itd : maluję, rysuję 
kombinuję w zo ry ; powiększam portrety nawet z najmniej­
szej fotografii. Zyb lik iew icza  49, I I :  p : 1521

ELEG ANCKIE  suknie, kostiumy, płaszcze. wykonuje pra­
cownia sukien Mikołaja 18, 1: p : 21901

AKUSZERKA Sekuła przyjmuje panie. Gródecka 49, 1: pi 
— —____'___-  22098

AKU SZERK A W  A  ON E R O W  A  przyjmuje panie — ulica 
SO BIESKIEGO 30, parter. 22018

AKU SZERK A przyjmuje panie oraz zamówienia, W A Ł O W A  
N r : 27, parter. 22017

TO R E B K I damskie, p jjr fM e , teczki naprawia specjalista -A
Barasch, plac Bernardyński 2. 22011

NA W YJA ZD  NA L E T N IS K O ! Przerabiam  nie modno s w e -  
tery  ua Rami zet ki i kasaki, wyrabiam  kostiumy wełniana 
z  nawego materiału, również pończochy i skarpetki. — 
nodrabiam-j pończoch przyjmuje się. Zakład trykotarskl —i
Obozową 5, boczna Pełczyńskiej. 22303

A PL IK A C JA  HENNA cudownie poprawia kńżdy kolor w io—: 
sów, poloca: Zakłud fryzie,rstwa damskiego Józefa Ha-4 
bermana, u l: św : M ikołaja 1. 22315

DO W YD Z IE R Ż A W IE N IA  realność cała wolna za zabezpie­
czeniem lub kaucją. Zgłoszenia do Administracji pod 
„KAU CJA** — ,22460

M ER EŻK AR KA poszukuje mCreżki, .robota pierwszorzędna. 
ŁaskąwJC zgłoszenia ,do Adiuini&tracji W ieku Nowego pod 
..P IE R W S ZO R Z Ę D N A " 22396

ZG UBIO NO  bloczek od A 51376— 51400 Loterji Fantowej 
S tow arzyszen ia  W ettlranów. Łaskaw y znalazca odda Spa­
dzista 1 su Sitrmak bez upoważnienia do sprzedaży Michała 
Suruiaką, unieważniam. —  22461:

U N IE W AŻN IAM  książkę wojskową Ignacego Kniincra, któ- 
rn* zaginęła podczas pożaru na Bogdanórree. 2244- :̂

U N IE W A ŻN IA M  zgubioną IcsiążJczRc wojskową i kartę mo­
bilizacyjną wydaną przez PKU . Lw ów '—miasto na nazwisko 
Kunze Jó/.ef. —  —  — 22491

500 Z Ł O T Y C H  nagrody za zw ro t lub o dna Jeż i o d e  .czarnej 
torby skórzanej z papierami, kluczam i, skradziom j 27-go 
maja w ieczorem  na W ysokim  Zamku. Pan złodziei lub 

'u c z c iw y  znalazca taczą się z e  mną listownie porozumieć, 
dyskorcja zopewnioua. Józef (iracka, L w ów , Adama Asny­
ka 15. — — — —  22507;

PR ZYJM Ę  dziecko do piersi lub w iększe u» wychowanie. -  
S w . Marcina 65. Dorotowa. 22411--------- ------------------- r- *- — — ■ — — ------------ —1 . i - ■ .-..ni.-..-

ŻA P O Ż YC Z  E M C  l\ 300 zł. dam iJdnoj osobie pełne u trzy­
manie na jeden miesiąc. Now akow ski, R jjarów  25 II p.

~  —  —  —  — . — ____________________ 22443

ALEK SAND R A  M. byłem  w  cukierni do godz. 5.30, prosz-ę o 
dokłajdny adroa J. Z. —  —  22490:

TO RE BKI damskie skórzane i Jedwabne, portfele, teczki na 
akta wyrab ia i naprawia specjalista Barasch, plac Bar nar 
dyń a ki 2 , _________ - - __________ —  —  22501

KU.1RER PO N T .D ZJA ŁK O W Y  —  największa gazeta wiecho
dzić będzie Łazdcgo poniedziałku. Re<takcJn. Pełczyńska 
5 a. — - *  — 22398:

bZY.ll/ sukienki letnie, garderobę dziecinną i szla froczki PO 
2 z ł. Zgłoszenia pisemne do Administracji Wieku No- 
*^ g o  pod ..SUM IE N N IE " -  — 22422

O SO BY, i-osi udające stosunki pośród sfer rolniczych, mogą 
znaleźć pewny zarobek przy sprzedaży aparatów  gazo­
wych .M O R A", które służą do radykalnego i niezawrod- 
iwao tępienia polnych szczurów , m yszy, kretów ; chomi­
ków (w ra z  z  zarodkami) oraz innych szkodników, n iw e­
czących pracę robaków. W obec licznych odezw chwa­
lebnych c tym  »iparacie, praca nader łatwa i pożyteczna, 
zaróWńó pod względem  materialnym iak i społecznym : da­
je ona bowiem  możność zwalczeuią plagi mysiej, która 
przybiera coraz groźniejsze* rozm iary. Odpowiedzi pod 
o>;kcącm B icrwszej w  Kraju Fabryki Prze tw orów  Che- 
micżnych w  Sosnowcu, dla „H O R Y** 1609
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Doods oaw ażyt się na śmiałą uwasę:
—  Nikt nic wycliouzii, szenc, io piaYvda, ale mimo to mo­

żemy kufra nie znaleźć... Przypuśćmy, że u Sorii jest tajemną 
skrytka...

—  Tak, — potw ierdzi! Sammy, —  to jest możliwe.
Czoło Duganu zasępiło się.
— „a.,!.., i§S.v, i.o ,. .^ss ie nie zechce wskazać skryt­

ki, należy ją sprowadzić do czerwmnego domkti. A  potem zmu­
simy ją do wyjaw ienia tajemnicy dobrowmlnie lub silą... Ma­
my sposoby do rozwiązania języka opornym... Ogień pod no­
gi... oztopiony ołów .

• barnniy urgnął.
—  Tak... tak... —  rzekł żyw o, —  prawdopodobnie powie... 

Tein bardziej, że nie chcemy, aby w yszła  z czerwonego 
doinku...

Dugan zaśmiał się djabelskim śmiechem.
—  Powiedziałem , że pójdzie do czerwonego doinku i po­

w ie  wszystko... Ale nie mówiłem nic, że z niego nie w'y.idzie.
Sammy poczuł na plecach zimny dreszcz.
Doods zadowolił się uśmiechem.
—  Podejmuję się wyprawmy, —  rzekł, —  a jeśli Sammy 

chce mi towmrzy szyć...
—  Nie, nie, dziękuję, —  rzekł m iody chłopak, —  mam już 

tego dosyć... Dwa razy nie powiodło mi się z tą przeklętą 
dziewczyną... —  życzę wam powodzenia, Doods.

Dngan w zruszy! ramionami.
Umiesz Tylko pracować w  Nowym  Jorku, Sammy. Tu­

taj nie w iedzie ci sic... Dylem zdumiony twojein niepowodze­
niem z młodą kobietą.

—  Ach! tak się złożyło... <M vbv nie ten przekiętj po­
licjant...

D ngau jirzerw a l:

d5

Bessie kazała się zaprowadzić do telefonu i kiedy soria 
udał się niezadowolony i.n ie:pokojny do kuchni, aby przy­
rządzić potrawy, Bessie kazała się połączyć z Now'ym 
Jorkiem.

Justyn Garret odpowiedział natychmiast na jej wezwanie.
Bessie Watson uwiadomiła go o wszystkich w ydarze­

niach, jakie zaszły od chwili jej w y ja z d u  z Now ego  Jorku.
Justyn, który nie przerwał ani przez chwilę Bessie, chy­

ba w  celu sprecyzowania jakichś szczegółów , powdnszow al 
jej szczęśliwego pomysłu zakupienia r.otclu.

—  Czy ina pani pieniądze? —  rzekł, zanim opuścił apa­
rat telefoniczny.

—  Tak, kilkaset dolarów... Dal mi pan dosyć... a hotel nie 
kosztował mnie drogo...

—  A w ięc nie wysyłam... P rzyw iozę  je niezadługo z so­
b ą .  W yb aczy  mi pani, że nie informuję je co do moich zamia­
rów  ani moich czyndw, ale czasem zdarza się, że ktoś przy­
czepia drut do mojej linji telefonicznej i podsłuchuje.

—  Zrozumiałam... Czekam na pana... Do widzenia.
Glos Justyna Garreta musiał mieć wielki urok, ho Bessie

zawiesiła słuchawkę z uśmiechniętą miną, jak gdyby pod 
w pływ em  rozkosznej muzyki...

Ten Garret jest tak sym patyczny1...
Istotnie, nie było w  tern wielkiej zasługi, że narnziła^sie 

na kilka niebezpieczeństw, aby mu oddać przysługę.
Niebezpieczeństwa?
Bessie Watson nie wdedziała, czy naraża się na w idk ie 

niebezpieczeństwo, ale to było pewne, że nowa jej eg,.j aten­
cja me będzie wolna od niespodzianek.

—  Tern lepiej 1 — rzekła głośno. —  to będzie życic... 
Zdaje mi się, że teraz jestem całkiem inna... Nie wiem, jak mo­
głam się zagrzebać przez tyle miesięcy u tego Clarensa. iako

*
St>fc<łk«>bicrc&vni Mctharadiy, 5
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baimaid... skoro czuję w  sobie żywe siły, zdolne do zużytko­
wania... Potrzeba mi działania, przygód, niebezpieczeństw! 
Nie wtem, czy się mylę, ale z tego co się mi wydarzyło w  jed­
nym dniu wnioskuję, że czekaja mnie dnie interesujące i pełne 
przygód. ,

I pełna radości, z rozszerzonemi nozdrzami, d rżąca  jak 
młody koń, czujący proch, Bessie poszła do Sorii, zajętego 
przyrządzaniem ciastek.

Posiłek był krótki, ałe noc była długa...
Zmęczona Bessie usnęła głęboko.
Przez źie zapuszczone firanki gorące promienie słońca 

padły na jej twarz i obudziły ją.
Wyrzucając sobie lenistwo, Bessie ubrała się szybko, ze­

szła na dół i znalazła Sorię myjącego 1 uwijającego się po sali.
—  Och, nie wierzę moim uszom, Sorio! Pan śpiewa?
—  Tak, miss, śpiewam, a raczej nucę, ale cicho... bo gdy­

by mnie usłyszał Dugan i jego towarzysze... Ale mimo 
wszystko odważam sie nucić... Może dlatego jestem taki we­
soły, że nie Jestem sam, że pani Jest tutaj, aby mnie popierać, 
ale słowo honoru daję, że mniej się lękam i jestem prawie od­
ważny.... Spała pani doskonale, miss?

r wywijając z energją swoją miotłą, Soria śpiewał glo­
bem, który wydawał mu się bardzo silny, a który był tylko 
żałosny:

It is a long way 
To Tipperary.

Rozbawiona Bessie pozostawiła go przy jego zajęciach a 
sarna dokonała dokładnych oględzin hotelu.

Ach! ta miss Bessie Watson nie była z\> yezajną dziew­
czyną!

Myśl ta dręczyła Sorję przez cały dzień, aż wypowie­
dział Ją nazajutrz z żywszym podziwem, gdy zobaczył Bessie. 
Opasaną uroczym, białym fartuszkiem i zawieszającą na
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Rozdział XI.

PIERW  SZF ZETKNIĘCIE SlĘ.

Edward Dugan nie był obecny przy gromadnein odejściu 
swoich towarzyszy do hotelu swego rywala, ponieważ nro- 
wadził ważną konferencję w pokoju na drugiem piętrze 
z Doodsem, swoim głównym pomocnikiem i z Sammy 
Wilkym.

Dugan tłumaczył swoim sprzymierzeńcom, że należy 
skończyć jak najprędzej z tym kufrem.

Otrzymał właśnie pełną oburzenia depesze od Rosy 
Brock, oznaimiającą bliski jej piryjazd.

Należałoby więc ofiarować Rosie Brock kufer wraz z za­
wartością, bo Rosa Brock była duszą bandy „Podwójnego 
koła".

—  Mojem zdaniem, —  rzekł Dugan, —  Doods i kilku jego 
towarzyszy wedrze się dzisiaj wieczorem do pokoju pięknej 
dziewczyny, a skoro dostaniecie w  swoje ręce kufer, prze­
niesiecie go natychmiast do czerwmnego domku. Jeśli Bessie 
poskarży się sheryfowi, wymyślimy alibi, a jeśli zechcą szu­
kać, nie znajda nic, ponieważ tylko kilku członków Podwój­
nego koła wie o istinenlu czerwonego domku.

—  A  jeśli nie znajdziemy kufra? —  rzekł Sammy.
—  1 o niemożliwie, czuwam nad hotelem Sorii dniem 

i nocą... Nikt z niego nie wychodził, jedynie Bessie, która uda- 
w?ała się po zakupy do dastawcv .w w ^śc i.
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PSUftJ Sl
pisząca biagle na maszynie, obznajomiona z rachun­
kowa ścią poszukuje posady. Ewentualnie przyjmie 
zastępstwo na okres letnich miesięcy. Zgłoszenia 
pod „B iegła" do Administracji „W ieku Now ego".

SloO

PO D R Ó ŻU JĄC Y  z kaucją 500 z ł :  poszukuje posady inka— 
senta. Łaskawe zgłoszenia pod M : D : do Witfku. 22255

M ŁO D A  .OSOBA poszukuje posady do d z i e j ą  roczaeto  — 
W mioiscu lub na w yjazd . Zakład B r: A lbertynów  — dla 
M ani Łobosicw iez, ni. K lcparowska; 9164

URZLDNUC M ŁO D Y PO S IA D A JĄ C Y  D ŁU G O LE TN IA  P R A -J  
K T Y K E  W  D ZIA LE  PR O W A D ZE N IA  B IU RA POSZUKUJE* 
ZAJĘC IA  P O P O ŁU D N IO W E G O  W  BUCblALTEiaJl LUB 
T P . D ZIALE  PR ZE D S IĘ B IO R S TW A  P R Y W A TN E G O . 
ZG ŁO SZE N IA  PO D  „U R ZĘDNIK** DO ADM , W . N . 9139

S T A R S Z Y  pomocnik handlowy, sumienny i pilny pracownik, 
w ładający Językami polskim, niemieckim, rumuńskim i re ­
skim — zmieni posadę w  miejscu lub na prow incji; ewen­
tualnie w eźm ie na rncliunek samodzielne p ro w a d źc ie  ja­
kikolw iek interes. Zgłoszenia pod .U C Z C IW Y *4 K rzy *z to - 
fowJcz, B ie łow sk iego 6, I p. TeVabank. 23243

O SO BA  starsaa % Uobrcmi śwlade*iwam i poszulraje p«sa*iy
klucznicy. W iadomość ul: Kubali 4 u Grajewskich. łSd&i

ZA  W YR O B IE N IE  posady kasjerki w  poważnej ii»styl*ieji
dam 50 dolarów i w ięcej. Zgłoszenia do W iek a  pod „19“ .

— -  -  22171

M A S ZYN IS TA  w iedeńczsk a długoletnia praktyka » r * y  * « l-  
szyoach wszelkich system ów dla w yrób * kopurt jak©t#ź 1
kit r l ig a li orskich poszukuje zajęcia. Zgło®e*łiia prosie uad- 
sy łać do Adm. W ieka Nowcg© pod ,,N. 22480:

S 7O FE R -M 0N T E R  długoletn i^ praktyki, soiidny, p o »o k w jc  
posady szofera. Zgłoszenia pod ..MONTER** do Adm ini­
stracji. —  —  22465

ZD O LN A  panna Lzr. poszukuje posady skteppwej jako sprze­
dawczyni. Zgłoszenia Adm. W ieka ..S P R Z E D A W C Z Y N I* .

~  — —  — —  2346J

BIU R O  RynHk 3 poleca doborową slttżbę miastowa dw or­
ską, r«M nracying. 22457:

MŁOJ?A Intel, panna żyd. w yjadzie jako tow a r»y »zk a  do ©tar* 
szego dziecka. Ła tka  w® *g ł. pod ..S U B TE LN A *4 do A<ta.

-  22447 i

W D O W A  szuka ja t ie ik o lw ie t  pra*y. L is ty  do Administracji 
W ieka  pod „L W O W IA N K A 44 22446

POSZUKUJE sklepu ju  w ydzierżaw ien ie arkusza na ita fikę. 
Murarska de II piętro na lewo. 22375

W YN AJM Ę  1 lub 2 pokoje z pokojem dla służby, z ®s®— 
fanym wchodom osobie samotnej: oddajn na k ilka  tnie— 
sjęcy pokój umeblowany przy u l: Jabłonowskich w za ­
mian za odstąpienie rodzinie na ferie szkolne w iększego 
pokoju z  używaniem kuchni w  okolicy górsk iej; oddam 
również pokój nmebłowany z  osobnym wchodem osobie 
u kwalifikowanej w  zamian aa udzielanie kortepdtycii 
dw ojga  lisi cc i om w  zakres ie 4 i 6 k lasy szkoły pow­
szechnej. Zgłoszttiia  listowne: Edward Szpula —  L w ów  —
ulica Jabłonowskich 1 : 26. 22270

POSZUKUJE 2 pokoji z  kuchnią od sierpnia lub w cześn iej;
Zgłoszenia : N ow y  Św iat 20. mieszkanie 7. od 3—5 popoł: 

—  —  ~  22265

PO KÓ J z  utrzymaniem ca jedną lab 2 osoby do wynajęcia. 
Chrz-anowsjfiej J1 a II piętro na p jaw o. 22474:

W YN A JM Ę  lub zt.mienię 2 pokoje kuchnia r »  3 koiaiortowe. 
Klapper, księgarnia, Batorego 30. 22472:

DO W YN A JĘ C IA  przy ul. Nadbrzeżnej 11 ob)«k t przem ysło­
w y. 2  hale po 100 m k w „ dwa pomieszkania po 2 pokoł* % 
kucfhnią, stajnia, w ozow nia , brama w jazdów *. podwórze. 
W iadom ość biuro (fcienników Buchstabowdi, Hetmań­
ska 22. —  —  —  —  22470

4—5 PO KO JO W EG O  mieszkania z komfortem p&szulruic w  
now o budującym się (domu wprost od gospodarza. Zg ło ­
szenia A,dm. W ieku pod „A N G L IK A N IN *1 234E2

PRZYJM Ę  dwóch panów do przechodniego pokoju. Oró&sj- 
ka 14, d o zo rc »  wskuże. —  22451:

M A ŁŻE Ń S TW O  starsze bez/dzietne poszukuj* pokój j  kuch­
nią ewentualnie 1 pokój. Zgłoszenia do Admi Bistrami pod 
„M A Ł Ż E Ń S T W O * 22896:

FR O N T O W Y , słonecany pokóf I kuchnia wmebtewwit;y —  
komfort —  dla ietltiMi lub dwóch osób do wynajęcia. UHt-a 
Tarnowskiego 28, parter na lewo. 22401:

M ŁODE małżeństwo bezdzietne poszukuje pokoju tnartriow - 
nego z  osobnem wejściem  od W czerwca. Zgłosfcwiła li«4e- 
wne do WbJ.ru N ow ego  pod „Z A C IS Z E *4 22486:

M ŁO D E małżeństwo z fednero dzieckiem poszukują pokoi a %
kuchnią tylko od gospodarza. W iadomość do AdnrirH*tr<wjI 
W łoku N ow ego od „G R A N D O *4 384«7:

POSZUKUJE pokoju może być z  kuchnią pośredników
qd w łaściciela. Zgłoszenia łUtowne do W ieku Now*g© 
„PER*4 22416:

W D O W A , zejrnie się gospodarstwem domowem. L fs ty  do 
Administracji W ieku pod „P R A C A 44 23445

O SO BA inteligentna w  średnim widku przyjm ie posadę sa­
moistnego zar7 *du domem. L istowne zg łosecn ip : W iek  
Now y pod „CZE R W IE C ** ______________________________27399

W D O W A  zamożna, inteligentna, sympatyczna szuka samoist­
nego zarządu demem z  braku mieszkania. L is ty  do Adm. 
W ieku pod „N IE Z A L E Ż N A *4_______________  22400

W D O W A  lat 24 sympatyczna, znająca sio dobrze na gospo­
darstw ie i szyciu, obejmie posadę samoistnej gospodyni. 
Łaskawd zgłoszenia pisemne do Adm. W ieku dła „J. B .44

_  _  _  —  22404

M A N IP U L A N T A  A  biurowo-han dl owa z  dłuższą praktyka *e  
znajomością język a  niem ieckiego i buchalterią poszuka je 
pnsPjdy. Zgłoszenia listowne V/iek N ow y dla „P O S Z U - 
K U M C U  “_______________________ —_________22405

IN TE L IG E N TN A  psaictaka poszukuje posady do dziecka »  
szyciem  Łaskawe zgłoszenia listowne do Administracji i 
pqd ..CH ĘTNA 1*_______________________________________________ 22430; |

M ANI PU L A N TK A  biurowa z 8-Jetnią praktyką w  dzia le bu-j 
chalt«rv jn tm  poszukuje zajęcia. Zgłoszenia do W ieku pod j 
„P IE R W SZ O R ZĘ D N E  REFERENCJE*4__________________ 22436: j

N A U C Z Y C IE L K A  lat średnich w yjedzłe z dziećm i do K ry ­
n icy za utrzymanie. L is ty  do Adm. W ieku pod ..K R Y ­
N IC A '4 —

POSZUKUJE pokotu z  Liichnią. Zgłoszebia do AdminNIr^cK 
W ieku pod „P R Z Y S T Ę P N Y *4 22432

PO KÓ J z  osobnem wejściem  od schodów, ponadto pokój 
wspólny, każdy z  calem utrzymaniem dla (dwóch lub Jed­
nego puna względnie dla dwu pań urzędniczek zaraz do 
w yna jęcia . W iadom ość: Ochronek 10, dozorca w*H(Ae.

_  _  22434

POKÓJ umeblowany (do wynajęcia. W iadom ość w  sklepie 
Krautman, Sapiehy 83. —  22442

22423

F LA S ZK I tiew nasaw e i rczorw©we ^vŁtodki ©olw a HajtaaWl 
Fassler —  Sykstuska 29. 21688

DOM piętrowy z  ogrodem i kioskiem  w śródmieściu w Z ło­
czow ie, z wolnem  mieszkaniem o 4-eh pokojach % kuchnią 
ma sprzedaż lub zamianę z  edp cn& d ota  obiektem wo 
Lw ow ie . W iadacięść: adwokat Gros w Z łoczow ie. 22246

S ZPA R A G I co dzień św ieżo c ięt*, sprzedaj* ©zkoła ogro 
dnicza w  Zm »arstynow ie od 4 do 6 tod z. popoł: 21110

R EALN O ŚĆ  z  wolnem mieszkaniem, o»rród, stajnia z powedu 
wyjazdu zaraz 4o sprzedania. W iadomość I .  Rusiecki, Ł y ­
czakowska 134. —  —  ( 22478:

Z  PO W O D U  w yjazdu sprzedam pojedyńczą sypłmJnię prawic 
nową z psychą i z  mosiężnym łóżkiem. Oglądać od 12—2 
Bema 15, ganek im praw®. 22476:

KU PIE  d<łm 2000 zl. gotówką- Zgłoszenia do W ieku pod
si?* _  —  -„W O L N Y 22466:

Piasto/ii tu !o1y 11 i l’ŁJ
T .  R C N T S C H N E R

t c f i S » n 6 w  S 7 . 1S04 T e " .  3 2 7 .

P IA N IN O  rzarne k rz iiow e  okaayini, aprx«d«ai No\ atki 
Pańska 11. ~  — — 22*2

AUTO siewki u vfC i — 5 m;; w  ilobryłd st 
Zajn«2 «ik ) do A li ilaistracłi pnd ,.S TOM1'.

epri sa«iiid.
im -.

KILIM a ż i^ r -,? , r 2 .ih yo i««iy , porłł«ry. b . M  okazojnic 
at rarnuisL »1. lic. ii., ikyt^ki 12 i.araer. drawf koto scho- 

—  —  ■ —  ia'(58

S PR ZT E A H  .lon aaałioiiieary. Im tto  a k toast 4 jr° 2*
Iw vry Świat 3, piasrr parter. *»%*>:

R ŁA lA IO łC  statniaste d jiy m  ojroJtte. » o !n y* jniesika- 
«ii"n a powoda wył!U<Ia tanio do >rwed jda. Sktoio. o». 
skipi Cłtort$ńccyz>a 27, tel. 16— *2. 22437

PATCI-TK.rN rm no in  papuga, kuplę. Zgłoeeceto .PA­
TE M  ŁON" W iat K o k -.   '-2*33

KOPIE i u w  sykl *  wiakiem luo 1 *Ł  Igtes icnir nr arln si 
StHan Marsu Orawi ca, S tryi, Iwaaaktewlcaa 80. 22428

N A  L IP IE C  i Sirrpień <io wynajoda w  t y  :* »w ia  i k a m .  
By pokAi umeblov<any z  fortepianr® ty lko b e . ' i t- 
• -'ch. Rzeka w  nrtT.cs. Zglesatsia Łyczsakowska - 1 p.
drzw i 12 . 2w426.

2— 3 JOKO.'I z kuchaią Misko miasta pos.ykule bezdjlryuo 
nyilkadstr o. Zgłoszenia pisemne potl „L IP IE C " do A miol- 
strai-k Wirku. -242]

P ('K 0 J  Irontowy z uireymjiiem  lab bez do wynalae'.*. Te ­
lefon do użytku. Asnyka 6/11 na piawo. 22421

PO TRZE1' A zaraz 2 lub 1 większy pokM w  żródmkśeiu tu 
biura. Zyiosrenia sklep spożywczy „O B F IT O ŚĆ " ul. Ko­
chanowskiego 5.  22 2

B R Z A B Z m C  kinowe (a. ap.zsdsmia. Zgloanealt. ipteenure do 
Adm. od ..FJNO" 2 !c2d

KONEWKI Ci«IK£li>aWE
PtMtMl FjjŁkLńliawE I UAkZi. B
E Ł .  Ł » ^ - V 4 ” l l j d E . C > ‘V W '© A 3 b L i  

L w ó w , utm R u to w & k ld S  12
vis a vis kw icicłi O t). Jcgai ów. 22.^05

P Ł A S Z C Z  fcerwerkotowy mało nosrony 1 koołjim  gr»nato'.vy 
•hewi<Kowy w  bardzo dobrym stanie — modne — dla 
•Jusaaej oaoby d® iprztkłania. RcleJn, ul. Pełczyńska 8, 

• parfev na lewo. 22419

„W IE C Z Ó R  ŻYCLA44. Poecie Ignacego Rudmctoego *  foto- 
gm fją i w iełetką 6 zł®- W arneńczyka 12. 1 piętro. 22418

G A T R Y . nwtszyna parowa 120 I1P z  kołtawl, tokarnia 3.60 m. 
długa, dynamo; ino® części, urządjenla iartałen sprzedam. 
Zgłoszenia pisennie „T A R T A K '*  Admłnłifracja. 22417:

UBRANIE żakietowe czarne, lakiery, k*wtjum daimhi ciem- 
ay  i białe o lcw yin ie do spraedanla. W iadomość od
godz. 4— 5 Jfckimiak, Krupiarska 35. 22408:

CUKIERNIK  Z 15-letnlą pnaktyką pwziikujrf za jęcia v s  Lw o  
w ie  lub na prowincji. Zgłoszenia Bogdauówh-a 18, ^ i k  
JóztL _________________________   -  - ____ _________ 2349.3: _  ,

B IEDNA, N IE S ZC ZĘ Ś LIW A  K O B T T A . M tD D A , KTÓ R .' 
W ŚR 6)D  T R IIU N Y C rl W ARUM LOY, ? Y n 'A  ZN A .-A ZLA  
S IP  BEZ P O S A d T . ZNAJDUJF SIE W  Ki<Y i YC ZN YM  PO  
ŁO ŻE NIU . . PST ZD R O ' 'A  I PRACiKIE P R A C O W A Ć . — 
P R Z W M .E  Z W D ZIĘ C ZN O ŚC IĄ  PO S A D p SŁUŻĄCEJ :

- L i  IB KU CH ARK I. RcKirM EAlDAC.lE  N1FNAOANNF. i  A — 
SK-A1WE Z 0 iO 3 Z E N !A  PO D  AJJRE&ŁM: MARJ.‘  FE D O ­
R O W IC Z . PERSFN1 :OW K \. B , IR A K I M IEJSKIE. 9156

E T ®  M IE S Z K A N IA  I  S K U P Y  W % m

P O K ^ J  iru"io\,'/ z komfortem, i  osobnem wejściem  dla 
iedn go lub dwóch panów z  calem utrzymaniem dc/ w y—  
rnlecia od 1. lipca. Tcatyńska 27. > a r fe r  na prawo/ 22263;

P U .N E  M O R ZE ! Holendry —  poczta i stacja kokSowa 
Krok wo. pow : Puck Pensjonat F r : 6 ybakoy-skiego —. j 
otw arty „  dnien 1 . czerwca —  plaże piaszi zvste, —  la- 
soj-nowat, ’0 minut do mor z; , ob itto fć ś\vierze£0 Mrtasnę&» 
nabiału żywności. CzeTwieo i f.izcs len  pokól z  utrzyma­
niem 14 rai.yl 5 z l :  150 a r: dzi-r.r.ie. L ip iec i iecpień 
I zi: Z tlcszciiia i F r: RybaLowski 1591 i

PRZY JM”  paraa na wspólne mieszkanie z  utrzymaniem. —  
Ossolińskich 9, I p. d.-zwi na lew i.  K506

i - 1 '^ M d  i  s .r K a

raSHHY (r»aU w*m 11 35
w w — , { F ; i c i n 1 i i o :  XS> 4 .  —

ro i ca specja lny dział w an iem  22035 |

m a i c i B E H *  a f t j g w t  a s  o i ś ó : i t 5s fi

MASZY’NA I rez.erv.ocr do lodó' t  mało i iywarm dn sprze 
dania, /głoszeni, pisemne z adissem do 7-Jm: W :  N : pod 
M ASZYNA. 21719:

KI O  / ECfiCE di po—Je nauczyci ic r  ki>leee bez pensji, mo­
że kupie u Ni' 1 szal or; gimlny j-f własnego potr-slu ro­
boty. Kołory śliczne. Ko ztuje 10T zt. Franciszka Wi dry- 
cbowska, L vd w , SwietokrzyskR 4, I p. ganek na lewo.

_  _  22402:

SPRZEDAJE warkocze z  prawdziwycl włosów, przyjmuje 
wyczi-nskl 4o wyrobienia. Chocimska 1 boczna Orótbtoka.
—  _  -  —  ; 228-1

T R A W Ę  sprzedam 
dzy 4— 5 popoł.

sad wynajmę —  ni. Pohulanka 12 tnię-
MM6

AU TO  6-osofcow'e BPNZ. św iatło c iek  'czne okazyjnie do 
sprzedania.. Zapytania u dozorcy, Podlew skieeo 3, 22301

SALO N  i syoialnia mahoniowa,, jadalnia dębowa, gabinet 
liter,lei. sufn do sniima, 6 k .zese) palisandrowych; ser— 
wnntka mahoniowa do sprzedania. Chornżczyziit 29 —  
Matw ijowśki. — 21687:

R O L N I C Y  !! t
Najwyższy czas zamówić z przeno­
śnym motorem pop^d rl. 3*—  dziea-
n e, obsrłuęja barózo łatwa, oraz pasy, obrabiarki, 
maszyny młyńskie, maszyny rolnicze, oleje, smary, 

22465 pompy, wagi i t, p- poleca

, P J Ł © T “  —  L ujósl’ , ul. Baforsgo 4.

KU PIE  kamienice lub w ille  z 1 omfortam i c-grodcm w o 
k t licy  ul: L istopad. StryJskiU, P i l i  Lu belsk l»i; Z ie lo ­
nej. W U ud do fi.nai uol: PoSr. uniclwo wykluczone.
Zgłoszenia pisemne pod W A C I A W  6.0Cfl do Adm : W ieku 
\-ov ego i —  —  —  — ___________________ 2/261___

F O R T E P IA N Y , niarina, fisharmonie pierwszorzędnym i fabryk  I 
najnowsM .notlele, m ożliw ie najtaniej sprzedaje, kupuje —  
zamienia gotówlta firma od -.1 ™t istniejącą liA N A K , — i 
L w ów , Pańska 21 . Tslcfon  35—45 2 ifcon i

W 0 ZE K  ręczny d w rk o low y now y łanio sprzedam, ul. Pohu­
lanka 1.1 —  —  —- 22495

DESKI sosnowe 30 mer, kubicznych 1/2 cali grube pierwszej 
klasy okazy jn ie  do spiładap la. W iadomość Leśna 14. S to­
larz. - .  ’ -  —  -  271P7:

LO D O W N IE  używana kupi adwokat S łowackiego 6. egjosić
sie popoluduti. —  —  22495:

JAD A LN IA  dębowa, syialuim. kwiccis.ji laslon, biurko dam-
. skie. -azthn lub oadzielule do sprzedania. Rynsfc 12 firma 

M arkiew icz. —  —  22499

K A SA  sltlepowt National va 135 zł. sprzeda 5iitl’ er, RlajS
Solskich, Budka 31. -■  —  22534



N A  WYJAZD&fta soe sniiste <©ft 3 i  "5-
i ieea magasyn B® a n n e r  su S y k a t u s k a

R O W i i U R S
pa stanowisko NADLEŚNICZEGO Domeny 
Sie lec-Bięiików w powiecie Kamionka-Str.
£■ itm ,,©!!C&S“ vfs Lwowie, uslicat 3-go 

M  d l a  ł 3 ,  p r i y l ^ i G

M A D L E 5 N T C Z E G O
dla powyższej domeny obejmującej 18. morgów lasów. Ubie* 
gający się o tę posadę winni przedłożyć najda ej do końca 

czerwca br. w Centralnej Dyrekcji S. A.
1) Świadectwa z odbytych wyższych nauL 1 isouych, 22488
2) Curr culum vltaa,
3) Referencje i świadectwa z dłuższej praktyki zawcd. 

l>yr*Koja S. A. „OIKOS“.
B m B E m ^ s S B rn -a s i

i i i !7 fl !  l i i i  D z ięk i am eryk ań sk iem u  ap a ra tow i W ir f i iS -  
»*• l i l i i .  P £ R I 9 1  u m oż liw i on a  je s t  ro zm o w a  te le ­

foniczna szaptem, zachowanie dyskrecji wobec otoczenia, zysk na 
czasie w międzymiast. rozmowach, bez natężenia głosu. Patentowa­
ne aparaty am erykańskie, dojące sin nałożyć na keidy telefon, wpro-

j f c .cystaar1, itlł , lM3ua!u§ 5.

— '  Uh MW i
nie dajemy, lecz urządzili-.my

Z U P E Ł N A  SPR ZED AŻ
która trw..ć lą d z ie  a i  d o  o d  n o  i . i i a  i polecamy suknie wełniane, 
jedwabne i crepdtehynowe, szlafroki w  ąwinty, bluzki o na’o we, cropde- 
chynewa i crc-;.;r arocain, żakieciki wełniana i jedwabne. O sob n y  d z ia ł 

kostjunsów ang. 1 p łaszczy.
- ---- ice~f ir : i SBKBn C S N N I H i
SU KN IE  raarklreloue 

„ jedwab 3 ro-,< y 
„  crepdeci.ynowe 
. trfta
. fular jedwabny 

B LU ZKI opalowe

RLUZKI do prania zł. 4 90
. markizetowe » 5 '—

SZ1 / .FROłCI w  kw iaty » 12"— 
ZAKiEC iK I weln.-jedwabno . 17'50 
7 iK IETA  jedwabne . 1/'— 
SPODN1CZ! J  w. lniane , 10ó0

inhisu
1 -w SYK3TII&KA w" 2

RAS?&BflSSER&
maszyna da szycia 

j st najlepsza.
Skl 1 1 fabr. we Lw ow ie 

ul. Gródecka 53.

22452

włosienno z morskiej trawy i s, rężynowe, kanapki do 
skład., łóżka pplowe, kapy, firanki, narzutki na otomany, 
chodniki, portjery, dyw my, karnisze, poleca taniej niż 
wszędzie F-..ia E. H A G LE P , Lwów, Sobieskiego 21. —  

PT. Urzędnikom itp. dogodne warunki. 1445

1  l a l t ó k n
i wycicczHi ze Lwowa 
j ^ o d w i e d ^ r j ^  j ę d r n ą ,  
fjt najsla^sią, —polską

mteuraE'? SĘKOWSKIEGO. M1, IrjslslBi silnie lasnirisn Iiufa?

K ł o c h M
z, ileźć kerzyttny zbyt 
dla swych p, o duktów 1 
towarów

ggft SZflSMO
fir sgnie znalefć zajęcia, 
Bfb ćobrze s^rzeuat nfe- 

potrzeone przcumiołyKto szuks
dobre) klijentell wśród 
najszerrzych warstw, i

s to  srsr.!asS
zgnbioną t Łec* . pragnie 
zwrócić 'Właścicielowi

ntesf* o s ł a
s ię  natychmiast wa

BHehB lłu»ym
nr jpe c *7 tr ejacym 
dzielniku krajowy — 
którego dział reklam.

Mwiete
a n z g r ^ d s a
wydatki ucryałaaą na 
&  o& .oizenia. ^

t Dia mm $$
m w f  z e s t a l  o t w a r t y

MAGAfZYN GOTOWYCH

M n Ń ®  m is M
i dziecinnych

p o d  f i r m ą

Lwów, ul. Rutowsłlis^o 7
( n a p r z e c i w  K a t e d r y ) .

Dewizą nowoj firmy:
Tylko pierwszorzędny towar.
Ceny nader przystępne.
Dogodna spłaty ratalne. 1612

22AH5

Po jsowrocie z Wiednia ~ś§M
przywiozłem najmodniejsze modele w kapeluszach 
damskich i męskich, filcowo i wclurowe, również 
przyjmuje ó f  ! K i i i t i b ln i  i ia  i f a r b  natarcia. —* 

Nowość! ! !  Przerabia stare męskie 
kapelusze na najruwsze damskie. —

PL» PT. gości z prowincji wykonuje się wsze kio 
przer bki w  przeciągu 12 gedzin.

K A R O L  W E I S S
spocia iata w  przerabianiu kapeluszy dam­
skich i męskich, Lwów, DOE:8:t!kfflE%*3-B 5  

Uwaga na firmę i nr. domu 5. 1572

K&lelytoić pccStawą opłacono ryczałtem.
D ru k ‘ «m  S p t lL i  tru k . .P r e s a ul.

Wydawca 
S c i r ł t  i

aWiek Nevrv“, Spółka rrydutt tic-a«


